
VIII
23 kwietnia 

sesja
Sejmu PRL

HM/óSZ/1 W'A (PAP)
Na podstawie art. 25 ust. 1 

pkt. 2 Konstytucji Polskiej Rze 
czypospolitej Ludowej Rada 
Państwa postanowiła zwołać 
VIII sesję Sejmu polskiej Rze­
czypospolitej Ludowej na dzień 
23 kwietnia 1956 r.

Jak. się dowiaduje sprawo­
zdawca parlamentarny PAP, 
VIII sesja Sejmu Polskiej Rze­
czypospolitej l udowej poświę­
cona będzie głównie sprawie 
rozpatrzenia budżetu państwa 
na rok 1956. Sprawozdawcą ge­
neralnym budżetu z ramienia 
Komisji Finansowo-Budżeto­
wej Sejmu będzie pos. Gierek.

Poza projektem budżetu pod 
obrady zbliżającej się sesji 
■wejdą ze wspólnej inicjatywy 
Rady Państwa i rządu projekty 
ustaw o zwalczaniu alkoholiz­
mu oraz o warunkach dopusz­
czalności przerywania ciąży. 
Sprawy te, jak wiadomo, są 
przedmiotem wielkiego zainte­
resowania opinii publicznej.

Porządek dzienny przewiduje 
również zatwierdzenie dekre­
tów wydanych w okresie od 
ostatniej sesji Sejmu oraz 
zmian w składzie rządu, które 
nastąpiły w tym okresie.

'wywiad j
Przewodniczącego j

Rady Ministrów ZSRR j

N. A. BUŁGAMNA
udzielony dzienni­
kowi brytyjskiemu 
„TIMES" {

— podajemy na słr. 2 i

Komisje sejmowe
omawiają projekty budżetów

WARSZAWA (PAP)
W Domu Poselskim w Warszawie odbyło się pod prze­

wodnictwem posła Leona Kruczkowskiego posiedzenie Ko­
misji Oświaty, Nauki i Kultury. Członkowie Komisji omó­
wili projekty budżetów na rok bieżący — RSW „Prasa44, 
Głównego Urzędu Kontroli Piasy, Fublikacji i Widowisk 
oraz Państwowego Instytutu Hydrologiczno-Meteorolo­
gicznego.

Projekty budżetów RSW 
„Prasa44 oraz Głównego Urzędu 
Kontroli Prasy referował poseł 
Henryk Korotyński. Jak wyni­
ka z przytoczonych przez niego 
cyfr, wydatki na wydawnictwa 
i codzienną prasę w roku bie­
żącym wynosić będą ponad 676 
milionów zł. Przewiduje się 
między innymi wydanie kilku 
nowych pism literackich, jak na 
przykład dla Warmii i Mazur, 
dla mieszkańców śląska i Wy­
brzeża oraz trzech pism co­
dziennych. Zdaniem referenta, 
w tegorocznym budżecie RSW 
,.Prasą11 zbyt małe fundusze 
przeznaczone zostały na uno­
wocześnienie techniki drukar­
skiej.

W dyskusji, która wywiązała 
się nad przedłożonym projek­
tem, budżetu RSW „Prasa44 za­
bierali głos posłowie: Krucz­
kowski, Krassowska Jagusztyn, 
Kaliszewski, Morcinek, Król o- 
aaz przedstawiciele wydaw­
nictw i PPK „Ruch44.

Zarówno członkowie Komisji 
jak i uczestniczący w posiedze­
niu przedstawiciele zaintereso­
wanych instytucji podkreślali, 
że dla rozszerzenia kontaktów 
międzynarodowych i uatrakcyj­
nienia całej prasy, powinna być 
znacznie zwiększona ilość wy­
jazdów dziennikarzy zagranicę 
oraz rozbudowana sieć kores­
pondentów. Posłowie domagali 
się zwiększenia nakładów i ob­
jętości poszczególnych wydaw­
nictw i dzienników. Posłanka 
Krassowska zgłosiła wniosek o 
zwiększenie kredytów na za­
kup żagranicznych czasopism 
naukowych, uzasadniając to 
koniecznością stałego zapozna­

Morderca milicjanta
Kaczmarskiego ujęty

SZCZECIN (PAP)
Energiczne kroki, wszczęte przez, 

organa Milicji Obywatelskiej w 
sprawie zamordowania milicjanta 
gdyńskiego. Jana Kaczmarskiego, 
doprowadziły do ujęcia mordercy.

W środę, 11 bm. o godz. 17 funk­
cjonariusze Komendy Miejskiej 
MO w Szczecinie pod dowództwem 
kapitańa Stachurskiego ujęli mor­
dercę, 18-letniego Zygmunta Wisz 
nitew.skiego, który ukrywał się w 
Szczecinie w mieszkaniu Zofii Sta­
siak przy ul. Mickiewicza 30.

lELNOPOISN
Rek XII Wydanie AB Poznań, piątek 13 IV 1956 r.

Rozszerzenie uprawnień dyrektorów 
ważnym etapem 

demokratyzacji kierownictwa
naszej gospodarki narodowej

Edward Gierek o uchwale KC PZPR 
i Rady Ministrów PRL

WARSZAWA (PAP)
Komitet Centralny PZPR I Rada Ministrów PRL 

podjęły doniosłą uchwałę o rozszerzeniu uprawnień 
dyrektorów państwowych przedsiębiorstw przemysło­
wych. '

W rozmowie z przedstawicielem PAP przewodniczą­
cy komisji rządowo-partyjnej, która opracowywała 
projekt uchwały, sekretarz KC PZPR — Edward Gie­
rek, udzielił wyjaśnień na temat treści i znaczenia 
tej uchwały.

wania się z dorobkiem nauko­
wym innych krajów.

W Komsji Administracji 
i Wymiaru Sprawiedliwości

11 bm. p#d przewodnictwem 
posła Pawlaka debatowała Sej. 
mowa Komisja Administracji 
i Wymiaru Sprawiedliwości, 
omawiając projekty budżetów 
na rok 1956 szeregu instytucji 
i urzędów centralnych.

Projekty budżetów Państwo­
wej Komisji Płac i Głównego 
Urzędu Statystycznego refero­
wał poseł Kalinowski, zaś 
Głównego Urzędu Miar, Urzę­
du Patentowego i Polskiej Ko­
misji Normalizacyjnej — poseł 
Toczek.

Chociaż tematem dyskusji 
były zasadniczo projekty bud­
żetów, to jednak na plan pierw 
szy w7 wypowiedziach posłów’ 
wybijały się zagadnienia poli­
tyki stosowanej w’ działalności 
tych instytucji. Szczególnie ży-

(Dokończenie na str. 2)

W pięknej Bułgarii przeby­
wa od kilku tygodni wybitny 
polski choreograf, baietmistrz 
Opery im. Stanisława Móniusz 
ki w Poznaniu, Feliks Parnell, 
który przygotowuje stronę cho­
reograficzną premiery „Hakkia 
w Sofii. Artysta nie zapomniał 
o Poznaniu i przesłał do na. 
szej redakcji pozdrowienia z 
Sofii, które przekazujemy na­
szym Czytelnikom.

— Nadmierna centralizacją 
decyzji i aprobaty w zarzą­
dzaniu przemysłem — powie­
dział on — oraz zbytnie ogra­
niczenie samodzielności i ini­
cjatywy kierownictwa przed­
siębiorstw były poważną prze 
szkodą na arodze usprawnia­
nia kierownictwa przemys­
łem. Doświadczenia okresu 
minionego mówiły niezbicie 
o konieczności rozszerzenia 
uprawnień i zwiększenia od­
powiedzialności dyrektorów 
przedsiębiorstw’, odpowiednio 
do zaufania, którym powinno 
się ich darzyć.

Problem rozszerzenia u- 
prawnień dyrektorów nabrał 
szczególnej doniosłości wT o- 
kresie, gdy przystąpiliśmy do 
realizacji planu 5-letniego, 
gdy konieczna jest koncentra 
cja uwagi i wysiłków w celu 
coraz pilniejszego wykorzy­
stywania wszystkich możli­
wości produkcyjnych naszego 
przemysłu, szybszego postępu 
techniki, wzrostu wydajności 
pracy, stałego obniżania ko­
sztów własnych produkcji. 
Uchwala KC naszej partii i 
rządu służyć ma i służyć bę­
dzie klasie robotniczej — sy­
stematycznemu polepszaniu 
warunków pracy w poszczegól 
nych zakładach, stałej po­
prawie warunków życia.

— W jakich dziedzinach roz­
szerza się uprawnienia dyrek­
torów i jakich przedsiębiorstw 
dotyczy uchwała?

— Uchwała dotyczy przed­
siębiorstw’ przemysłu wielkie­
go i średniego. Uchwała upo­
ważnia prezesa Rady Mini­
strów’ do rozszerzenia upraw­
nień dyrektorów przedsię­
biorstw również innych gałę­
zi gospodarki, a także przed­
siębiorstw' podległych resor­
tom niegospodarczym oraz 
radom narodowym.

Dyrektorzy przedsiębiorstw 
otrzymują poważne uprawnie 
nia wT zakresie planowania, 
inwestycji i kapitalnych re­
montów, organizacji przedsię 
biorstw, zatrudnienia, płac i 
spraw finansowych.

— Jakie najważniejsze u- 
prnwnicnia otrzymuje dyrektor 
przedsiębiorstwa w dziedzinie 
planowania'?

— Zatwierdzać on będzie 
szczegółowe plany techniczno, 
przemysł )wo - finansowe we 
wszystkich wskaźnikach ilościo­
wych i jakościowych. Podstawę 
stanowi plan roczny ustalony 
przez jednostki nadrzędne, o- 
bejmujący najważniejsze wskaź 
niki.

Dyrektor przedsiębiorstwa za 
twierdząc będzie również plany 
kwartalno-miesięczne, opraco­
wane na podstawie planów 
kwartalnych, ustalonych przez 
jednostki nadrzędne i obejmu­
jących najważniejsze wskaźni­
ki.

Cena 20 gr Mimo spóźnionej własny
niemal w całym kraju

trwają prace potowe

Nr 88 (3797)

Według uchwały, dyrektor 
przedsiębiorstwa może zatwier­
dzić we własnym zakresie zmia 
ny wr konstrukcji i technologii 
wyrobów’, w szczególności w 
celu uzyskania pbprawy jakości 
i ekonomiczności produkcji. Je­
żeli chodzi o produkcję przezna­
czoną na rynek, zmiany te win­
ny być uzgodnione z odbiorcą.

— Dyrektorzy przedsię. 
biorstw od dawna uskarżali się

(Dokończenie na str. 2)

NOWE TYPY ROWERÓW 
TURYSTYCZNO-SPORTO­

WYCH
Zjednoczone Zakłady Rowe­
rowe w Bydgoszczy produku­
ją 3 nowe ulepszone typy ro- 
werów turystyczno - sporto­
wych. Prototypy rowerów zo 
stały opracowane przez kon­

struktorów Zakładów.
Na zdjęciu: montaż rowerów 
dla młodzieży. Przy pracy — 
brygadzista, Franciszek Rataj 
czak i monter Wiesław Ró. 

żański.
CAF — Fot. Tymiński

Archiwum Filomatów
odnaleziono
w Wilnie

J/OSKWA (PAP)
Współpracownicy biblioteki na­

ukowej Państwowego Uniwersy­
tetu w Wilnie odnaleźli niektóre 
materiały archiwum Towarzystwa 
Filomatów, organizacji z lat mło­
dzieńczych Mickiewicza.

Archiwistą Towarzystwa Filoma­
tów był jeden z przyjaciół Mickie­
wicza O. Pietraszkiewicz. Zbierał 
on troskliwie wszystkie materiały 
związane z życiem i działalnością 
członków Towarzystwa. Po śmierci 
Pietraszkiewicza archiwum prze­
chowywała jego rodzina. W czasie 
drugiej wojny światowej archi­
wum zaginęło. Niedawno współ­
pracownicy biblioteki odnaleźli 370 
listów pochodzących z lat 1816—1825. 
Znajdują się wśród nich listy To­
masza Zana do Adama Mickiewi­
cza, w których omawiane są twór­
cze plany poety oraz listy wileń­
skiego księgarza Zawadzkiego, do­
tyczące wydania otworów Mickie­
wicza.

Poszukiwania dalszych doku­
mentów archiwum Filomatów, w 
tym listów i rękopisów Mickiewi­
cza, trwają.

Pewne ocieplenie, jakie na­
stąpiło w ciągu ostatnich 2 dni, 
umożliwiło rolnikom — pomi­
mo trudnych jeszcze na ogól 
warunków — ponowne przystą 
pienie do prac wiosennych. 
11 bm. — jak wynika z infor­
macji nadesłanych przez kore­
spondentów PAP — w wielu 
województwach trwał na po­

diach ożywiony ruch i nawet, pa 
dające tu i ówdzie przelotne

Premier Szwecji
T. Erlander 

opuścił ZSRR
MOSKWA (PAP)
11 kwietnia premier Szwe 

cji T. Erlander wraz z to­
warzyszącymi mu osobami 
opuścił Leningrad udając 
się w’ drogę powrotną do 
kraju.

Przed opuszczeniem Związ 
ku Radzieckiego T. Erlan­
der przesłał przewodniczące 
mu Rady Ministrów ZSRR 
N. A. Bułganinowi depeszę, 
w której pisze m. in.:

Jestem przekonany, że 
osobiste kontakty nawiąza­
ne w czasie naszej wizyty 
oraz przyjacielska wymiana 
poglądów, jaka odbyła się 
między przedstawicielami 
rządu szwedzkiego i radziec 
kiego, przyczynią się do u- 
mocnienia stosunków’ mię­
dzy naszymi krajami.

Wylewy rzek
na Lubelszczyźnie

LUBLIN (PAP)
Wskutek nadmiaru wód, któ 

re spłynęły z wyżej położonych 
pól uprawnych, wylały rzeki: 
Wieprz, Huczwa i Bug. Wody 
Huczwy i Wieprza zalały znacz 
ne obszary łąk i dolin. Ludność 
powiatu Hrubieszów nie pamię 
ta tak wysokiego stanu wody 
od kilkunastu Jat.

W’ Krasnymstawie w pobliżu 
dworca kolejowego woda pod­
chodziła już pod domy miesz­
kalne. Na Bugu w okolicach 
Terespola, Michałkowa i Mu- 
rawca utworzył się zator lodo­
wy długości ok. 2 km.

Wody Bugu zagrażają miesz­
kańcom wsi: Mościce Dolne, 
Jabłoczną, Pniwki i'Kodeń. W 
Móścicach Dolnych zachodzi 
konieczność ewakuacji ok. 20 
rodzin.

W zagrożonych miejscowo­
ściach czuwają saperzy. Na 
Bugu w wyniku kruszenia 
przez saperów lodu — woda 
zaczyna stopniowo opadać.

Sztorm
na Bałtyku

SZCZECIN (PAP)
W dniu ll bm. w godzinach ran-

nych — po kilkudniowej pięknej 
i pogodzie i obfitych połowach — na 
! Bałtyku rozszalał się ponownie 
i sztorm. Siła wiatru dochodzi do 9 
1 stopni w skali Beauforta. Wszyst­

kie kutry łowiące na morzu, wai- 
I r.ząc r. wysoką falą i porywistym 

wiatrem, płyną w kierunku Wy. 
i brzeża. Powrót utrudnia duża od- 
'i ległość niektórych jednostek od 
i swoich baz. Np. rybacy Ustki przy 
‘ tym stanie morza muszą płynąć 
I z Rynny Słupskiej do swej bazy aż
I około 12 godzin.

Mimo tych trudności niemal
wszystkie kutry po południu do- 

I biły bezpiecznie do portów.

deszcze nie hamowały prac. 
Front kampanii wiosennej prze 
suwa się coraz bardziej na pół­
noc i wschód. 11 bm. zasiano 
pierwsze hektary zbóż w woje­
wództwach: lubelskim, bydgo­
skim, gdańskim i olsztyńskim, 
gdzie ponadto znacznie rozsze­
rzyły się prace przygotowaw­
cze: wywózka i przyorywanie 
obornika oraz włókowanie. W 
województwach południowych 
i zachodnich pracowali rolnicy 
we wszystkich powiatach, z wy 
jątkiem rejonów podgórskich.

Jedynie w woj. białostockim 
na polach panuje jeszcze zu­
pełna cisz2, a w wielu miej­
scach leży śnieg i do pracy bę­
dzie można przystąpić nie wszą 
śniej jak pod koniec kwietnia.

Na Dolnym Śląsku wyszli na 
pole również rolnicy w niektó­
rych powiatach podgórskich, a 
w pozostałych rejonach tego 
województwa siewy trwają w 
pełni. Wiele gospodarstw sadzi 
również buraki nasienne. - Po­
dobnie, pełną parą ruszyły po 
kilkudniowej przerwie siewy 
na Ziemi Lubuskiej.

Gorsze warunki atmosferycz 
ne panowały w woj. krakow­
skim, rzeszowskim i lubelskim, 
gdzie siano niewiele i prace 
ograniczyły się głównie do kul 
tywacji roli. Na Lubelszczyźnie 
mimo trudności niektóre PGR 
rozpoczęły siew owsa i sera­
deli.

W województwach: łódzkim, 
poznańskim i bydgoskim prace 
nabierają pełnego rozmachu i 
coraz więcej gospodarstw za­
równo państwowych i spółdziel 
czych, jak i indywidualnych 
sieje zboża jare i rośliny mo­
tylkowe.

W województwach nadmor­
skich największe ożywienie pa 
nuje na polach Pomorza Za­
chodniego, gdzie szereg spół­
dzielni i PGR-ów kończy już 
siewy zbóż. W województwach: 
koszalińskim, gdańskim i ol­
sztyńskim sieje jeszcze niewie­
lu rolników, natomiast prace 
przygotowawcze — wywożenie 
obornika, orka i włókowanie — 
trwają w pełni.

Nowe władze

„Samopomoc Chłopska"
WARSZAWA (PAP)
Odbyło się posiedzenie wy­

branych przez II Kongres Spól 
dzielczości Samopomocowej Ra 
dy CRS i Komisji Rewizyjnej, 
na którym ukonstytuowały się 
nowe władze Centrali Rolni­
czej Spółdzielni „Samopomoc 
Chłopska44.

Rada CRS wybrała Prezy­
dium w składzie: przewodni­
czący Józef Ozga-Michalski. za 
stępcy przewodniczącego, Jan 
Kiiiańczyk i Józef Tyborowski, 
sekret. Zofia Staro® oraz człon­
kowie Prezydium — Antoni Ko 
rzycki, Eugeniusz Rykaczewski 
i Jan Olkowski. Dokonano rów 
nież wyboru członków 6 komi­
sji Rady.

Przewodniczącym Komisji 
Rewizyjnej CRS został ponow­
nie Bolesław Gałęza a jego za­
stępcą — Zbigniew Śliwa.

Rada CRS powołała też Za­
rząd Główny CRS — prezesa 
i 5 wiceprezesów. Na stanowi­
sko prezesa powołano Tadeusza 
Janczyka, który dotychczas peł 
nił tę funkcję.

Groźny bandyta
przed sądem
w Rzeszowie

RZESZÓW (PAP)
10 bm. przed Sądem Wojewódz­

kim w Rzeszowie rozpoczął się pro 
ces przeciwko groźnemu bandycie 
Józefowi Cieśli, który w latach 
1945—1955 prowadził na terenie woj. 
rzeszowskiego działalność terrory- 
styczno-rabunkową. Akt oskarże­
nia zarzuca mu m. in. dokonanie 7 
morderstw na osobąch działaczy 
społecznych, funkcjonariuszy MO 
i UBP oraz wielu napadów rabun. 
kowych.

Obok Józefa Cieśli na ławie o- 
skarźonych zasiedli: Władysław 

> Sułkowski, Andrzej Biernacki i Jó 
zef Łukasik, którzy udzielali mu 
pomocy w zbrodniczej działalności.

Ze względu na ogrom materiału 
dowodowego w procesie Józefa 
Cieśli i innych — przewiduje się. 
iż przewód sądowy trwać będzie 
około 10 dni.



Frzed wtzyią przywędców radzisckish w Anglii lit ustalą lucłdeuty w retawle Bazy

Wywiad N. A. Bułganina
udzielony dziennikowi brytyjskiemu »Times«

wiadomo, czyni wszystko, aby pieczeństwa wszystkich naro- 
polepszyć również stosunki ra- dów.
dziecko-amerykańskie. I-ragnie PYTANIE: Jakie są główne

MOSKWA (PAP)
Jak donosi agencja TASS, dziennik brytyjski „Times - ....... *___ —

zwrócił się do przewodniczącego Rady Ministrów ZSRR równo naród'radziecki, PYTANIU: Jakie są gtourne
N. A. Bułganina g próśb, o udzielenie odpowiedzi na nie-;! jak , naród amerykański i nie

ma mc takiego, co by nie dało 
się usunąć w celu nawiązania 
stosunków dobrego sąsiedztwa 
między ZSRR a USA.

które pytania pozostające w związku z przyszłą podróżą 
N. S. Chruszczona i N. A. Bułganina do Wielkiej Brytanii.

Poniżej podajemy pytania dziennika „Times** i odpowie­
dzi N. A. Bułganina.

tyjskimi?
ODPOWIEDŹ: Strony omó­

wią zagadnienia, które uczest-
--------- ——-------------------------------------- 7 i.- nicy sPotkań zechcą wysunąć.

PYTANIE • Jaki iest cel no- kieso iest nolitvka nrzviaźni / FI «/a ue są mo - Można jednak z góry powie-J J „7- H • • O ; Kiego jest pontyKa przyjaźni WOSCi rozszerzenia wymiany że nie beda omawiane
droży do Wielkie, Brytami? i pogłębiania zrozumenia wza- /iawiiowcj- między Anylią » które bezpośred-

ODPOWIED2: N. S. Chrusz- jS?r,J*' ?SSfi> «.«« nl° W Pędnio godSyby w
czow i ja odwiedzimy Wielką » ó g ^ą. ze podroż do Anglii przyczyni }nteres tego lub innego kraju.
Brytanię na zaproszenie rządu Naród radziecki zawsze ży- się d° Tego? (zy rozszerzenie uczestniCZąC€g0 w rozmo- 
brytyjskiego. Podczas naszego wił szacunek dla narodu an- wymiany handlowej byłoby ko- wacb radziecko-angielskich.
pobytu w Anglii zamierzamy gielskiego i szczerze pragnie rzystne dla obu krajów? przewiduje się omówienie prze
omówić zagadnienia interesują utrzymywać z nim przyjazne ODPOWIEDŹ: Handel jest de wszystkim zagadnień doty-
ce przede wszystkim oba nasze stosunki. Tylko mijając się z iepszy od obcości, a tym bar- czących rozwoju handlu mię- 
kraje. Nie przesądzając rezul- prawdą, można było twierdzić, dziej* od wrogości między kra- dzy naszymi krajami i rozsze- 
tatów, jakich spodziewamy się że oświadczenia złożone pod- jami. Szeroka wymiana han- rżenia współpracy między 
po naszych rozmowach z rzą- czas wizyty radzieckich mężów dlowa między ZSRR a Anglią ZSRR a Anglią, jak również 
dem brytyjskim, można stwier- stanu w Indiach, Burmie i Al- byłaby doniosłym bodźcem do pewnych innych problemów 
dzić, że osobiste kontakty czo- ganistanie były wymierzone rozwoju współpracy również w międzynarodowych, których u- 
łowych mężów stanu różnych przeciwko nawiązaniu przyjaz- innych dziedzinach. regulowanie przyczyniłoby się
krajów są skutecznym śród- nych stosunków między ZSRR Cp si tyczy możliwości roz- do dalszego osłabienia napięcia
kiem osiągnięcia zrozumienia a Anglią. szerzenia wymiany handlowej międzynarodowego i do utrwa-

PYTANIE: Zagranicą moi- między naszymi krajami, to są lenia pokoju powszechnego. 
na spotkać się z poglądem, że one bardzo pomyślne, rząd ra-
celern podróży do Anglii jest dziecki gotów jest zgodzić się

w trudnych i spornych kwe­
stiach. Można tu na przykład 
przypomnieć, jak bardzo pozy
tywną rolę odegiaiy osobiste u.^;Ł7e knna między Anglię a na znaczne rozszerzenie angiel- 
kontakty czołowych męzow sta '/--j____. "... ,„™iunv ban-
nu przy rozwiązywaniu proble­
mu austriackiego, przywróce­
niu przyjaznych stosunków 
ZSRR z Jugosławią, pogłębie­
niu przyjaznych stosunków 
ZSRR z szeregiem krajów Azji 
i w wielu innych wypadkach.

Rokowania — jak wykazuje 
doświadczenie naszych czasów 
•— są najlepszym sposobem re­
gulowania takich lub innych 
zagadnień międzynarodowych.

sko-radzieckiej wymiany han­
dlowej na zasadzie równości 
i wzajemnych korzyści zarów- 

/—, no w ramach normalnie eKSpor 
towanych obecnie towarów, jak 
w ramach nowej nomenklatury 
towarów. Jeżeli usunięte zosta­
ną przeszkody do takiego han­
dlu w postaci różnego rodzaju 
ograniczeń nie przez nas wpro- 

stanowiących

Stany Zjednoczone. Czy nie 
byłby pan uprzejmy wypowie 
dzieć się na ten temat?

Radziecki pragnie nawiązać 
dobre przyjazne stosunki z ja­
kimś krajem, nie widzi potrze­
by, aby kraj ten odrzucał przy­
jaźń z jakimikolwiek innymi 
krajami. Krajnr-rZ-k'' ,naSZ pragnłe wadzcnych i sianowiącycn
cińłmi^nlir^i 4 pI?yja’ dziwny anachronizm, to wza- 

,Angl11 1 nIe P°trzebu^e~ jemne korzyści z tego byłyby
PVT.VrF. r ri x- iaciół 'dWi31lia Anglu Je-> przy dość namacalne. Rozszerzenie
F^TANIE: Czy podróż ta 3 • handlu przyczyniłoby się nie-

moze przyczynie się do osłabię- Rząd radziecki dąży do przy- wątpliwie nie tylko do podnie­
bna napięcia w sytuacji mię- jaznych stosunków z Anglią, sienią dobrobytu narodów obu 
dzynarodowej. podobnie jak z Francją, USA i krajów, lecz również do rozja-

ODPOWIEDŹ: Mamy taką innymi krajałni. Przywiązując śnienia horyzontu politycznego, 
nadzieję i ze swej strony dolo- wielkie znaczenie do ustano- PYTANIE • Premier Eden o-
żymy wszelkich starań, aby wienia takich stosunków ze kreśiit cel wizyty w spo8Ób na.
wizyta nasza w Anglii przyczy- wszystkimi krajami w imię
niła się do osłabienia napięcia utrwalenia pokoju i bezpie-
międzynarodowego. Rząd i na- czeństwa, rząd radziecki, jak
rody Związku Radzieckiego wy
chodzą z założenia, że we wza­
jemnych stosunkach wielkie 
mocarstwa powinny kierować 
się wspólnymi dla nich intere­
sami, że główna troska polega 
na tym, by nie dopuścić do no­
wej wojny oraz nawiązać nor­
malne, dobre stosunki między 
wszystkimi krajami.

Jeśli spotkamy się z należy­
tym dążeniem drugiej strony 
do złagodzenia napięcia, to wi­
zyta da niewątpliwie pozytyw­
ne wyniki.

PYTANIE: Zagranicą moż­
na usłyszeć pogląd, że istnieje 
sprzeczność między oświadcze­
niami złożonymi podczas podró­
ży do Indii, Burmy i Afgani­
stanu, a obecnymi wypowie­
dziami na temat przyjaźni i 
stosunku do Anglii. Czy nie 
byłby Pan uprzejmy wyrazić 
swego zdania w tej sprawie?

ODPOWIEDŹ: Związek Ra­
dziecki dąży do dalszego po­
lepszenia stosunków z Anglią, 
Francją, Stanami Zjednoczo­
nymi oraz ze wszystkimi inny­
mi krajami uważając, że dobre 
stosunki i przyjaźń między na­
rodami prowadzą do utrzyma­
nia i umocnienia pokoju na ca­
łym świecie. W umocnieniu 
zaś pokoju zainteresowani są 
w niemniejszym stopniu niż 
ludzie radziccy, Anglicy, Fran­
cuzi, Amerykanie, narody wszy 
stkich krajów.

Niezmienną zasadą polityki 
zagranicznej Związku Radziec-

Pierwszy

ambasador Danii
w Chinach

PEKIN (PAP)
Zgodnie z osiągniętym porozu­

mieniem między rządami ChRL i 
Danii w sprawie podniesienia po- 
selst v w Pekinie i w Kopenhadze 
do rangi ambasad, dnia !» bm. 
pierwszy ambasador nadzwyczajny 
1 pełnomocny Danii w Chińskiej 
Republice Ludowej Gregorsen zło­
żył listy uwierzytelniające prze­
wodniczącemu ChRL Mao Tse- 
tungowi.

Ctfcś Hr. 83 — Str. 2

Z obrad
Komisji Sejmowych

(Dokończenie ze str. 1)
wa dyskusja wywiązała się nad 
zagadnieniami związanymi z 
działalnością Państwowej Ko­
misji Plac, a w szczególności — 
Głównego Urzędu Statystycz­
nego.

Poseł Kalinowski zwrócił się 
do przedstawicieli GUS z proś­
bą o udzielenie komisji wyjaś­
nień, dotyczących między inny­
mi sprawy „Rocznika Staty­
stycznego" i innych wydaw­
nictw, których brak daje się 
dotkliwie odczuć. Poddał on 
krytyce zagadnienie tak zwa­
nej uproszczonej sprawozdaw­
czości, która zbyt wolno wpro­
wadzana jest w terenie i któ­
rej przydatność nie dała się 
jeszcze w pełni odczuć.

Posłowie Jańczak, Kita, Frań 
kowski, Lorek, Świetlik, Toma­
szewski, Wojciechowski i Stel­
mach szczególnie wiele miejsca 
w swych wypowiedziach po­
święcili sprawie opublikowa­
nych niedawno cyfr dotyczą­
cych wzrostu realnych płac w 
planie 6-letnim, co wywołało 
b. żywe komentarze społeczeń­
stwa. Ostro krytykowali posło­
wie metodę badań GUS, przy­
jętą w tym wypadku.

Odpowiadając na te zarzuty, 
przedstawiciele GUS obszernie 
wyjaśnili założenia tej metody, 
nie ukrywając również jej błę­
dów.

Prezes GUS Padowicz omó­
wił sprawę przygotowywanych 
przez GUS publikacji. Otóż w 
ciągu bieżącego miesiąca uka- 
że się w nakładzie 100 tysięcy 
egzemplarzy „Rocznik Staty­
styczny — 1955", z danymi do­
tyczącymi 1954 roku, zaś w 
sierpniu br. wyjdzie z druku 
następny numer „Rocznika**, 
poświęcony danym z 1955 roku, 
Ponadto z dniem 1 czerwca br. 
— stwierdzili przedstawiciele 
GUS — rozpoczną się badania 
nad tak zwanymi budżetami ro­
dzinnymi.

Problemy polityki płac, jako­
ści produkcji, żywszego i peł­
niejszego reagowania na głosy 
opinii publicznej poruszyli po­
słowie: Jańczak, Stelmach i 
inni.

stępujący: „Omówić kwestie 
sporne, podjąć próbę znalezie­
nia wspólnego języka". Czy u- 
waża Pan* że „wspólny język" 
może być znaleziony?

ODPOWIEDŹ: Jeśli chodzi 
o nas, to rząd radziecki prag­
nąłby osiągnąć wzajemne zro­
zumienie i doprowadzić do zbli 
żenią poglądów i stanowisk, w 
sprawach interesujących obie 
strony, wytworzyć atmosferę 
zaufania między naszymi kra­
jami i przyczynić się tym sa­
mym do dalszej poprawy sto­
sunków między ZSRR a Wiel­
ką Brytanią, co sprzyjałoby u- 
trwaleniu pokoju w Europie 
i w innych częściach kuli ziem­
skiej. Istnieją dostateczne pod­
stawy do takiego wyniku spot­
kania: wszystko zależeć będzie 
od odpowiedniej gotowości obu 
stron do znalezienia drogi w 
kierunku zbliżenia i uzgodnie­
nia stanowisk w sprawach, któ 
re będą przedmiotem wspól­
nych rozmów.

Osiągnięcie porozumienia — 
to pokonanie pewnych trudno­
ści, nigdy zaś nie traktowaliś­
my trudności jako nieprzezwy­
ciężonej przeszkody, jeśli obie 
strony oprą rozmowy na zasa­
dach pokojowego współistnie­
nia państw i będą uwzględ­
niały wzajemne interesy w 
dziele zapewnienia pokoju i bez

Egipscy „ochotnicy śmierci
na zapleczu Izraela

Rozmowy HammarskjoeMa w Tei Aviv ś Kairze
W Jerozolimie rzecznik izra­

elskiego MSZ zarzucał rządowi 
egipskiemu, że za pośrednic­
twem przerzucanych na* teren 
Izraela „fadayanów" (ochotni 
ków śmierci), dokonywane są 
akty sabotażu.

LONDYN (PAP)
We wtorek sekretarz generalny 

ONZ — Hammarskjoeld przybył z

LONDYN (PAP)
Agencje zachodnie informu­

ją o powtarzających się nada! 
incydentach na granicy izra- 
eisko-egipskiej i izraclsko-sy- 
ry jakiej.

W pobliżu miejscowości Beer 
szeba doszło do starcia między 
patrolem izraelskim a oddzia­
łem egipskim.

Rzecznik wojskowy Izraela ______ ________ _ . . .
oświadczył, Że Egipt skierował Bejrutu na lotnisko w Lyddzie — 
nową grupę „ochotników śmler skąd udał się do Tei-Avivu. Ta 
ci“ na zaplecze izraelskie w re wraz z szefem Komisji Rozejmo- 
7 < r-ow ONZ generałem Burnsemjome Lrazj. odbył rozmowę z przedstawiciela-

Według informacji strony e- mj jZraeiskiego msz. wkrótce po- 
gipskiej, patrol izraelski prze- tem Hammarskjoeld udał się w to- 
kroczył we wtorek linię rozej- warzystwie Burnsa do Kairu, gdzie 
mowa w miejscowości Deir el zamierza spędzić 2—3 dni. W ciągu 
Balah na południe od Gazy. Do tego czasu Hammarskjoeld ma omó

, I mvrnisnv wić z premierem egipskim Nasse-szło do półgodzinnej . > rem j innymi przywódcami egipski
strzałów z posterunkiem eg p mj sprawę konfliktu między izrao- 
skim. lem a państwami arabskimi. Jak

Do incydentów doszło row- poaaje Agencja Reutera, Ham- 
nież na granicy izraelsko-syryj marskjoeid postanowił obrać stoli- 
sbjei cę Libanu — Bejrut, jako kwaterę

w czasie swej misji na Środkowym 
Wschodzie.

Hammarskjoeld ma wrócić do 
Izraela w przyszły poniedziałek.ROZSZERZENIE

uprawnisń dyrektorów
(Ciąg dalszy ze str. 1)

na to, iż są nadmiernie ograni­
czeni w dziedzinie inwestycyj­
nej. Co się obecnie zmienia w 
tym zakresie?

— Zmienia się szereg przepi­
sów. Dyrektor zatwierdza mie­
sięczne harmonogramy robót 
budowlano-montażowych, oczy-

Inne nowe uprawnienia do­
tyczą zlecania pracownikom 
własnym łub obcym różnego ro­
dzaju prac doraźnych lub okre­
sowych, co dotychczas było 0- 
graniczone przepisami.

— Czy dyrektorzy otrzymują 
dodatkowe uprawnienia w za­
kresie ustalania norm pracy?

— Owszem, dotyczą one 0-
wiście pod warunkiem, że ter- jęres^w przejściowych: gdy 
miny oddawania obiektów do zmienia sie technologię produk- 
użytku me będą naruszone 1 ze .. R)b rozpoczyna produkcję no 
harmonogram uzgodni się z wy w . wyrobów*. Wówczas dyrek 
konawcą robot. Dotychczas tQr mcze wprowadzić ulgowe 
wpływ dyrektora na te sprawy nQ y na okres do sze.
był ogianiczony. ściu miesięcy. Ulgowe normy

Obecnie dyrektor zatwierdza będą ustalane w stosunku do 
zakres inwestycji tak zwanych norm opracowanych dla czyn- 
pozalimitowych, finansowanych ności i operacji przy nowej 
z funduszu zakładowego. U- produkcji.
chwała podkreśla przy tym, że Uwzględniony został w u- 
inwestycje te powinny być do- chwale postulat uprawnienia

NOWY JORK (PAP)
We wtorek sekretarz stanu USA 

— Dulles odbył półtoragodzinną na 
radę z 14 czołowymi przywódcami 
parlamentarnymi Partii Republi­
kańskiej i Demokratycznej. Jak 
podają agencje zachodnie, tema­
tem narady była napięta sytuacja 
na Środkowym Wschodzie. Według 
agencji France Presse, powołują­
cej się na wypowiedzi niektórych 
uczestników narady, rozważają 
tam możliwość ewentualnego u- 
chwalenia przez Kongres pełno­
mocnictw specjalnych dla prezy­
denta USA w związku z sytuacją 
na Środkowym Wschodzie. Infor­
matorzy ci podkreślali — dodaje 
agencja — iż nic zostało w tej spra 
wie sformułowane żadne oficjalne 
żądanie.

dyrektora do -wypłacania w o- 
kreślonych przypadkach pra­
cownikom zaliczek na poczet 
wynagrodzenia,

— Kiedy uchwała wejdzie w 
życie?

— Z chwilą opracowania ak­
tów prawnych, które dostosują 
obowiązujące przepisy do po­
stanowień uchwały. W tym ce­
lu wyznaczony został końcowy 
termin 15 maja bież. roku.

Jak widać z przeglądu nie­
których przepisów uchwały, sta 
nowi ona zapoczątkowanie waż

konywane w porozumieniu z 
radą zakładowy.

Uchwała przyznaj e dyrekto­
rowi uprawnienie do zatwier­
dzenia rocznego planu remon­
tów kapitalnych (w ramach u- 
stalonych limitów finanso. 
wych).

Oprócz tego dyrektor może 
w ciągu roku wprowadzać zmia 
ny do planu remontów.

Wreszcie nadaje się dyrekto­
rom uprawnienia do wykony­
wania mniejszych inwestycji w
zakresie mechanizacji, moder- "eg0 ^7pu - etapu demokra- 
mzacji, racjonalizacji, zwięk- tyzacji kierownictwa w naszej 
szema produkcji towarów ma- gospodarce narodowej. W mia- 
sowego spożycia itp. z kre- rę podnoszenia poszczególnych 
dytow bankowych. gałęzi przemysłu, ministro-

— Jakie najważniejsze u- wie przekazywać będą w opar-
prawnienia otrzymuje dyrektor eiu o uchwałę — dalsze, nie- 
przedsiębiorstwa w zakresie za- objęte nią kompetencje dyrek- 
trudnienia i płac? torom centralnych zarządów

— Ustala on zaszeregowania przedsiębiorstw ' i zakładów, 
i stałe elementy płac wszyst- Niezbędne jest, by równolegle 
kich pracowników, z wyjątkiem stwarzać warunki do rozwija- 
swoich zastępców i głównego nia inicjatywy i twórczej ak- 
księgowego,^ oczywiście zgod- tywności mas, doskonalić me­
nie z obowiązującymi stawka- tody partyjnego i administra- 
mi. olno mu przesuwać etaty cyjnego kierownictwa przemy- 
między poszczególnymi komór- słem i umacniać zasady jedno-

Odsłonięcie pomnika 
ofiar katastrofy 
Kashmir Princess

PEKIN (PAP)
11 bm. w rocznicę katastrofy 

samolotu Kashmir Princess na 
cmentarzu Bohaterów Rewolucji 
w Pekinie odbyła się uroczystość 
odsłonięcia pomnika ofiar kuomin- 
tangowskiego sabotażu, wśród któ­
rych znajdował się polski dzienni­
karz, korespondent „Trybuny Lu­
du** Jeremi Starec. U stóp pom­
nika umieszczona została urna z 
prochami ofiar katastrofy.

Na uroczystość przybył premier 
Rady Państwowej ChRL Czou En- 
lai, przedstawiciele rządu, parla­
mentu, partii demokratycznych, 
dziennikarze chińscy i zagraniczni 
oraz rzesze mieszkańców Pekinu.

kami przedsiębiorstwa, osobowego kierownictwa.

BANDARANAIKE
Egzotyczny kraj? Muzułmańska nad 50 proc, rolników nie ma wla- tychczasowego rządu Kotelawali 

świątynia? Nazwa rzeki »u- sneł ziemi ini> n leiawau,gu­
biącej się w gąszczu bananów i 
palm? A może Imię nieznanej bo­
gini z greckiego Olimpu?

Nie. BANDARANAIKE — to na­
zwisko. Nie szkodzi, że dziś jeszcze 
mało znane. Prawdopodobnie bę­
dzie bardziej popularne — nawet u 
nas — już w niedługim czasie.

Bandaranaike, kiedy studiował 
w’ Oxfordzie, miał zapewne roz-

snej ziemi lub posiada jej bardzo dąży skutecznie do zorganizowania 
mało — ot, parę zaledwie akrów, frontu ludowego. Nie jest to bv-fS !“7 '"TT- K-nunfrtyc‘ny,
gentni i głęboko uczciwi - a i- choć znajdują się w nim także ko- 

"A ml!SZka W nędznych ^uniści. Ale w swoim programie 
chatkach bez okien i sprzętów! wysuwa dość radykalne hasła: 

Nawet po roku 1948, kiedy Cejlon przeprowadzenia znacznych re-
uzyskał niepodległość i wszedł w 
skład Brytyjskiej Wspólnoty Na.ro 
dów, jako dominium, związane z 
metropolią jedynie osoba panują- 

ległe plany na przyszłość. Ale, cóż cego - niewiele się zmieniło na raj ny7h,"nawiązani77wrtszvch“ kon' 
- daleka ojczyzna, do której z Lon sklej wyspie. Pozostała bieda, po- taktów z Chinami IndiLi Bur* 
dynu płynie się poprzez Atlantyk, zostały bazy, pozostał wysłannik mą, Związkiem Radzieckim Pni' 
Morze Śródziemne, Kanał Sueski, Elżbiety - brytyjski gubernator, ską, ze wszystkitni kralami’ któ' 
Morze Czerwone a wreszcie woda Ale choć trochę świeżego powie- rych dewizą jest pokojowrisSób 
mi Oceanu Indyjskiego - była trza powiało i tutaj. USA zhojko- praca narodów. Są również przt> 

lowały swego czasu cejloński kani słanki, świadczące o tym. że sir 
czuk, aie znalazł się inny kupiec — 
solidny i nieobrażalski: Chiny* Lu­
dowe. Ryż, na który czekały cej- 
lońskie kobiety, obłożono w USA

Indyjskiego — była trza powiało i tutaj. USA zbojko 
wtedy jeszcze perłą, bynajmniej 
nie, dla niego i jego współbraci

reb, z! 
wtojsgielskich baz wlojsfeowych, unieza­

leżnienia się od polityki gospodar­
czej Anglii i stapów Zjednoczo-

nictwa, wchodzące w skład 
Ludowego, gotowe są przeprowa­
dzić nacjonalizację głównych bo- 

, gactw Cejlonu, a przede wszvst-
aresztem, ale znalazł się inny kim olbrzymich plantacji herbaty 
dostawca: Chiny Ludowe. A jak i kauczuku oraz kopalń grafitu 

cyl Jeszcze przed 1948 rokiem tego mówi piękne przysłowie hindu- Ostatnie wybory dorodzaju udana jakjnd hojnie oh- .kle - poKO, - „ ry4. a rel,oński'e J^Zi.sUSi w"
darzano tg kolonię anglelską - u - głód. Wraz z ryżem znad Ho- ces frontowi ludowemu k ńremn
ludzi trzeźwo patrzących na życic, ang-Ho wdarł się na Cejlon świeży przewodniczy BandaronauJ^ w
wzbudzały grymas niechęci. Bo, o- powiew pokoju i zrozumienia. chwili Krty Piszem v «
ceńcie sami: osiem milionów Syn- Bandaranaike umie to ocenić, duie sie on n krnu n *naJ
galezów. Sześć milionów osiemset Stosunkowo wcześnie wiąże się z cji premiera Cejlonu ' J<?Cla fUDk 
tysięcy trudni tlę rolnictwem. Po- ruchem opozycyjnym wobec do- k. KZCMIBinBCKI

Lśniła, jak piękny klejnot, w ko 
ronię brytyjskiego imperium.

CEJLON — wyspa rajska! Cejlon 
— ogród kwiatów! Cejlon — krai­
na czarownych, tropikalnych no-

Premio pożyczki
wTiewwaai w dniu 9 bm.

TABELA NIEURZĘDOWA
Zł 5.000 — nr nr 180486, 235964.
Zł 1.000 — nr nr 38077 48321 483G6 

71270 261874 342915 411583 566335 568337 
590007 693348 690725 744025 864095
877726 940255 982105.

Zł 500 — nr nr 58050 83347 87693 
92172 92177102179 115939 137070 170011 
177298 180482 234339 272031 28973G 289737 
329314 335303 365668 381122 390712 395014 
411589 446553 446558 462384 462387 465844 
491826 559951 593345 593347 623016
626154 6Ś3351 656370 710906 746791
753844 793163 793169 810350 823173
831217 851119 856513 864100 877727
889636 913348 930035 938216 993210.

Ponadto wylosowano 81 premii 
po zł 250,— do obligacji oraz l.Olflf 
premii po zł 150,—.

... i w dniu 10 bm.
Zł 5.000 — nr nr 305092, 728108.
Zł 1.000 — nr nr 8748, 450430., 

488125, 617395, 719673, 756793, 820175, 
823271, 823278, 851061, 851062 886786, 
937428. * 8

Zł 500 — nr nr 76513, 83961, 99278, 
99280, 114618, 130269, 136623. 158883,
158888, 167481, 167485. 169346, 191486, 
191487, 205242. 218185, 220365, 273222, 
284360, 291812, 291817, 297948, 315146, 
324430, 329966. 334528, 339976, 346723, 
381146, 381147, 432482, 547104, 547105. 
552954, 552959, 571195, 571537, 599654, 
611496, 676144, 709992, 715811, 719675, 
727702, 752002, , 752004, 792273, 808839, 
809469, 851065, 929408, 978000.

Ponadto wylosowano 108 premii 
po zł 250,— oraz 1.085 premii po zł 
150,—,



Na lamach prasy przez krajPrzełamana zmowa milczenia wat ODPOH/IID1I
Jestem zadowolona

1 Zmowę milczenia przerwa­
ła bojowa miodzież z tygod­
nika „po prostu", wychodząc 
„Na spotkanie ludziom AK“. 
Oto główne tezy autorów — 
Ambroziewicza, Namiotkow- 
skiego i Olszewskiego:

.... Dzisiaj nie istnieje już
problem dowództwa AK. Tę 
sprawę załatwiła historia1*.

„Nie można stawiać znaku 
równości pomiędzy członka­
mi AK z okresu okupacji a 
ludźmi o akowskiej przeszło­
ści, którzy weszli do różnych 
organizacji nielegalnych po 
wojnie. To są zupełnie różne 
sprawy i trzeba między nimi 
przeprowadzić wyraźną linię 
podziału. Zignorowanie tej 
różnicy leżało u genezy wielu 
błędów przeszłości1*.

„Biało-czerwona opaska z 
napisem AL czy AK była je­
dynie miernikiem polityczne­
go uświadomienia, ale nie 
mogła być probierzem ofiar­
ności, wytrwałości i odwagi. 
Z punktu widzenia podsta­
wowych wartości moralnych 
krew i trud każdego żołnierza 
konspiracji muszą być liczo­
ne jednakowo**.

A oto konkluzja:
„Wyrządziliśmy tym lu­

dziom wielką krzywdę... Tę 
krzywdę trzeba jak najszyb­
ciej naprawić, trzeba doko­
nać moralnej rehabilitacji 
wielkiej części ludzi naszego 
pokolenia — byłych żołnierzy 
AK. Trzeba przywrócić jas­
ność i jednoznaczność oceny 
moralnej ich okupacyjnej 
przeszłości**.

Tak więc weszła sprawa 
AK, jak to się mówi, „na ta­
petę**. Pierwszy odezwał się 
Edmund Osmańczyk w ko­
mentarzu radiowym „Naszym 
zdaniem**. Cytujemy śladem 
przedruku w tygodniku „Po 
prostu**:

„Otóż naszym zdaniem po­
móc radykalnie w rozwiąza­
niu akowskiego kompleksu 
można tylko w jeden sposób:

Oto z pomocą społeczeń­
stwa tropić i zwalczać wszy­
stkie dalej ciągnące się czy 
tu, czy tam, małe czy wielkie 
krzywdy, robione ludziom za 
to, że wpisali do swej ankiety 
personalnej prawdę, iż wal­
czyli z hitlerowskim okupan­
tem w szeregach Armii Kra­
jowej “.

„Trudno bowiem się zgodzić 
na to, by zmurszałe kłody 
sprzed kilkunastu lat ktoś 
złośliwie przesuwał z roku na 
rok w nasze życie i z uporem 
maniaka rzucał je stale tym 
samym ludziom pod nogi, aby 
nie mogli iść równym kro­
kiem z resztą współobywateli.

Toteż naszym zdaniem póki 
nie oczyścimy naszego życia 
z przesuwaczy zmurszałych 
kłód, nie rozwiążemy nigdy 
problemu, który z dnia wczo­
rajszego przez nich właśnie 
przesunięty został w nasz 
dzień dzisiejszy**.

Niemal równocześnie w 
„Nowej Kulturze** ukazał się, 
jako próba głębszej analizy 
problemu Armii Krajowej, ar­
tykuł Jerzego Piórkowskiego 
— „My z AK“. Jak widzi i o- 
cenia Piórkowski prawdę hi­
storii?

„Jakie ideały polityczne re­
prezentował młody żołnierz 
akowski, młody powstaniec 
warszawski? O jaką Polskę 
bił się? Subiektywnie i na 
pewno o Polskę inną, aniżeli 
ta, która istniała przed wrześ 
niem. Masy inteligenckie i 
poważny odłam klasy robot­
niczej, jakie obejmowało na 
przykład warszawskie AK nie 
miało żadnych wspólnych in­
teresów z wielkim kapitałem, 
z wielkim obszarnictwem. Na­

tomiast wiele, bardzo wiele z 
mgliście co prawda sformu­
łowanymi pojęciami sprawie­
dliwości, wolności, równości 
i braterstwa. Działał silnie 
urok londyńskiego „legaliz­
mu** — ale był to raczej prze­
de wszystkim symbol nie­
przerwanie działającego przez 
cały czas wojny niepodległe­
go państwa — armii, boha­
terstwa lotników z dywizjo­
nu 303, marynarzy z „Orła** 
i piechurów spod Monte Cas­
sino, aniżeli zainteresowań 
dla jakichś poważniejszych 
koncepcji politycznych. Zre­
sztą tych koncepcji „Londyn1* 
w gruncie rzeczy nie posiadał. 
Natomiast miał świetny węch 
w niektórych boleśnie na­
brzmiałych sprawach. Na 
przykład: potrafił z majster- 
stwem rozdmuchiwać uraz 
antyradziecki. Sytuacja była 
tym bardziej trudna, że jak 
wiadomo Komunistyczna Par 
tia Polski została rozwiązana 
w przededniu niemal wojny*'.

A współczesność?
„Są dziesiątki, setki tysię­

cy żywych ludzi, którzy żyją, 
pracują i jak to się mówi ofi­
cjalnie „wnoszą swój wkład**. 
Ci ludzie żyją i pasjonują się 
swoją pracą. Wielu z nich 
jest w partii, wielu doszło do 
jej ideowych pozycji. U za­
rania wyzwolenia w 1944—45 
roku nastąpił u tych ludzi 
wielki i nieunikniony kryzys 
starych autorytetów. Kon­
kretnie wyrażało się to w 
fakcie zmierzchu „Londynu**.

„Ale nowa rzeczywistość 
także nie wzięła ich sztur­
mem. Działał uraz antyra­
dziecki, działał i tutaj uraz 
powstańczy. Wytworzyła się 
więc w gruncie rzeczy pustka 
ideowa, jakiś społeczny „Nie- 
mandsland**. Ludzie nowej Pol 
ski nie potrafili w tym czasie

znaleźć zrozumiałego dla tej 
obolałej młodzieży języka. 
Dochodził tutaj bowiem dru­
gi czynnik istotny, wpływa­
jący niewątpliwie na trwa­
nie „akowskiego urazu**. By­
ła to praktyka postępowania 
wielu ogniw naszego aparatu 
państwowego, w stosunku do 
akowskiej masy**.

I wniosek:
„Tyle lat dość szczegółowo 

zajmowaliśmy się tym, co nas 
dzieliło. Wskażmy dzisiaj ser­
decznie na to, co nas łączyło, 
śmiem twierdzić, że właśnie 
antyhitlerowska walka zbrój 
na, że właśnie tragedia oku­
pacyjna była procesem edu­
kacji nie tylko jednego mło­
dego pokolenia, ale przewa­
żającej części narodu**.

Wyszli na spotkanie wy­
ciągniętym młodym i uczci­
wym dłoniom ludzi AK. Po­
sypały się listy do redakcji 
„Po prostu**.

„... nie mam dla was dość 
słów uznania za artykuł „Na 
spotkanie ludziom z AK**. My- 
ślałem, że AK-owcy (do któ­
rych ja właśnie należę) ni­
gdy w obecnym systemie nie 
doczekają się „rehabilitacji**, 
bowiem sądziłem, że system 
ten związany jest chyba nie­
rozłącznie z zakłamaniem, o- 
błudą, fałszowaniem faktów i 
historii.

Ale oto zaczyna coś świtać, 
coś się zmieniać. To „coś** 
uczciwi ludzie witają ze zdu­
mieniem, niedowierzaniem, a 
jednocześnie z prawdziwą 
ulgą** — pisze czytelnik pod 
pseudonimem „Akowiec**.

Piszą nie tylko akowcy. Pi­
szą ludzie z AL, piszą człon­
kowie partii, pisze wielu 
uczciwych ludzi. Zmowa mil­
czenia została przełamana.

(API)

Chociaż jeszcze zimno, w 
sklepach t spółdziel­

niach zaczął się ruch wio­
senny. Zdenerwowane i czę­
sto kapryśne panie co raz 
to wpadają do sklepów szu. 
kając nowych modeli. Zde­
nerwowanie to udziela się 
też sprzedawcom czy pra­
cownikom poszczególnych 
spółdzielni pracy. Toteż mi­
le byłam zdziwiona fachową 
i życzliwą obsługą i uprzej­
mym potraktowaniem klien­
ta przez ob. Szkopińskiego, 
krojczego P. P. Krawiecko- 
Kuśnierskiej przy ul. 27 Gru 
dnia. Szyłam u niego już 
kilka rzeczy, z których je­
stem bardzo zadowolona,. Je­
go życzliwa rada, fachowe 
uwagi sprawiły, że mogę 
polecić Pracownię Kra-

Mieszkańcy domu przy Sta­
rym Rynku 52. Na ntedogrze- 
wante mieszkań wpłynęła wa­
dliwa Instalacja centralnego o- 
grzewania oraz zła jakość za­
stępczego opału. Spis lokato­
rów wywieszono w klatkach 
schodowych. Dozorczynlę domu 
pouczono o konieczności zacho­
wania czystości i porządku.

(1076*
Zofia Sollichowa. Materiał 

Już znamy, nie wnosi nic nowe­
go. Za list dziękujemy. (1355)

Uczeń Technikum w Pozna­
niu. Egzaminy promocyjne, de­
cydujące o przejściu z klasy do 
klasy na razie nie zostały znie 
aione. Podobno Ministerstwo O- 
światy przygotowuje taki pro­
jekt, ale dotychczas brak ofi­
cjalnych danych. (1493)

Stały Czytelnik „Głosu**. — 
Sprawa zamiatania ullo przez 
pijaków była Już niejednokrot 
nie poruszona na łamach naszej 
gazety. Za uwagi dziękujemy.

(1482,

wiecho-Kuśnierską jako jed­
ną z najlepszych w Pozna­
niu, zaś innym zakładom ra­
dzę wziąć fs niej przykład,

S. C.
ulica Staszica

(USS)

Kiedy?
Dnia 18 października 1955 

roku odstawiłem na stacji 
Kunowo 1250 kg ziemnia­
ków do Zakładu Przetworów 
Ziemniaczanych w Luboniu. 
Razem ze mną odstawiali 
także moim sąsiedzi z na­
szej gromady. Dotychczas 
nie otrzymałem za ziemniaki 
żadnego wynagrodzenia. 
Gromadzka Rada Narodo­
wa obiecała interweniować, 
ale na razie bez skutku. Tak 
więc już przeszło pól roku 
czekam na należną mi zapła­
tę. Tymczasem muszę spła­
cić podatki, a pieniędzy mi 
brak. (1319)

Stanisław W oj Ciechowski
Kunowo n. Obrą

Jerzy R. Posiadając prawo­
mocny wyrok sądowy, zasądza­
jący na płacenie renty alimen­
tacyjnej, winien Pan zastoso­
wać się do orzeczenia sądu. W 
wypadku zmniejszenia możliwo 
ści zarobkowych, na skutek po 
gorszenia stanu zdrowia, ma 
Pan możność zwrócenia się do 
sądu o obniżenie renty alimen­
tacyjnej. (992)

Stefan Orsztynowirz. — Bo­
rek. Zgodnie z art. 8 rozp. o u- 
mowie o pracę pracowników u 
myślowych — pracownikowi nia 
wolno bez zezwolenia praco­
dawcy prowadzić własnego 
przedsiębiorstwa, ani dokony­
wać transakcji na własny czy 
cudzy rachunek. (980)

♦♦♦♦♦♦♦

Kawiarnia „W-Z“ Bar
Poznań, ul. Fredry 12 — Tel. 18-29

zaprasza w dniu 14 kwietnia br.

na

3<zZ U/io&annif
Wstęp za zaproszeniami.

Początek o godz. 20 kiio6

Praca
Pomoc domowa dochodząca 
pilnie potrzebna. Poznań Pod 
chorążych 25 m. 1. 5839g

Pomoc domowa do lat 45. z 
noclegiem potrzebna zaraz. 
Poznań. Młyńska 4 m. 1.

- 5730g

Repasarka na stałe do zapro- 
wadzonego punktu potrzebna. 
Oferty Biuro Ogłoszeń Swier 
czewskiego 3 dla 5771g.

Mężczyzna w średnim wieku 
przyjmie dorywczą pracę fi­
zyczną. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 dla 
5779g.

Pranie przyjmę w dom. 0- 
ferty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 5788g

Potrzebna samodzielna gospo­
sia. Poznań, Rokossowskiego 
56 — sklep obuwia. 5801g

Emerytka — nauczycielka po­
trzebna na 4 godziny dzien­
nie od 16—20, Oferty Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskiego 3, 
dla 5802g.

Rolnik — kierownik gospo­
darstwa z średnim wykształ­
ceniem. praktyką na więk­
szych gospodarstwach szuka 
posady. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 dla 
5823g.

Pomoc domową, młodszą
dżiny pracy 9—16) przy 
Stin, Poznań. Wawrzyńca 
ra. 6a. Zgłoszenia po r 
dniu.

Kulturalna starsza samotna 
zaufana poprowadzi dom lub 
zaopiekuje się dzieckiem. 0- 
tarty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 5838g,

b0,n,e.bnT zaraz pomocnik ple 
•tarskl. Michałowski, Pusz­
czykowo, Poznańska 33 pie­
karnia. 6009g
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Kupno
Motocykl WFM tylko nowy 
kupię. Poznań, tel. 657-82.

5742g

Projektor 16 mm kupię, mo­
że być uszkodzony, niekomple­
tny. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 5745g.

Kuplę ławę stolarską, używa­
ną. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 5773g.

Opryskiwacz do drzew owo­
cowych. kompletny mosiężny 
w dobrym stanie kupię. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń Świerczew 
skiego 3, dla 5791g.

Kuplę maszynę dziurkarkę do 
bielizny — automat. Poznań, 
Drukarska 16 ra. 11, tel. 
87-81. 5803g

Pszczoły w ulach wielkopol­
skich kupię. Oferty Biuro 0- 
głoszeń Świerczewskiego 3 
dla 5832g.
Kuźnię połową (Feldschmie- 
de) z motorkiem kupię. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń. Świerczew 
skiego 3 dla 5835g.

Kupię altanę. Poznań. Gwar­
dii Ludowej 6 m. 4. 5841g

Drut 5X5 mm. może być w 
kawałkach kupię. Poznań Li­
tewska 18 — warsztat.

5847g

Sprzedaż
karnię */» m toczenia, ze 
ibą pociągową i wszelkie 
datki oraz wiertarkę słup- 
wą do 15 mm® sprzedam.

Ciesielski, Leszno Wlkp., 
zemysłowa 25/26. 5358g

5zkl dziecięce, .autka drew- 
tne, autka koszykowe, cze­
le ceratowe spacerówki, 

łożyskach meblowe, gięte
»z lalkowe, polecają: Bra- 
i Chojnaccy Poznań Wro- 
iwska 25. 5489g

Ubfjacz nowy „Delmag Ess- 
lingeir1, motorek „Sachsa** 
do łódki 2,5 KM sprzedam. 0- 
ferty Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3 dla 15718p.

Rower wyścigowy mało uży­
wany sprzedam. Poznań, Ka­
nałowa 17 m. 25. od godz. 
13—17.__ ______ 5548g

Wózek koszykowy w dobrym 
stanie sprzedam. Poznań Ra­
tajczaka 49 m. 28. 5552g

Rowery „Bałtyk** męski no­
wy oraz używany sprzedam. 
Poznań. Pasieka 27 (Wino­
grady)._______________ 5555g

Rowery damski i męski sprze 
dam. Poznań - Wilda. Prą- 
dzyńskiego 13 m. 8. 5557g

Sprzedam psa bernardyna 
(suka). Poznań. Małeckiego 
36 m._2._____________ 8581 g

Rowery męskie, damskie od 
600 zl sprzedam. Poznań, 
Dzierżyńskiego 263 m. 2.

_____________5565g

Sprzedam wózek - autko, ko­
szykowy, nowoczesny z ma­
teracykiem w bardzo dobrym 
stanie. Poznań, Czesława 1, 
m. 32.__________  5566g

Silnik elektryczny 220 V {do 
pralki elektrycznej), pompę 
ssąco - tłoczącą, ręczną wier­
tarkę elektryczną ręczną 220 
V sprzedam. Poznań-Wilda, 
Filarecka 6.________  5454g

Spaeerówkę sprzedam. Po­
znań Kolejowa 39 m. 4. 
___________ _________ 5462g

Samochód - bagażówkę „Opel 
super" stan dobry sprzedam. 
Kórnik, tel. 175._____ 5463g

Wózek - autko koszykowy, 
(wykonany na zamówienie) 
sprzedam. .Poznań Mylna 46. 
m. 5.________________ 5470g
Pokó| stołowy, stylowy, dę­
bowy sprzedam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskiego 3. 
dlą 5472g.________________
Adapter czeski sprzedam. A- 
dres wskałe Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 nr 5473g.

Sprzedam samochód małolitra 
żowy w bardzo dobrym sta­
nie motor zapasowy, skrzynię 
biegów tylni i przedni po­
most. Puszczvkówko, Dwor- 
cowa 16 — kiosk. 5474g

Samochód - bagażówkę „Mer­
cedes** z częściami zapaso­
wymi sprzedam. Poznań Mi­
ła 21.____________ 5482g

Szparagi odmiana śnieżna 
główka" większa ilość sprze- 
dam. Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 dlą 5463g

Wózek - autko, spacerówke 
oraz łóżeczko sprzedam. Po­
znań, Skryta 2 m. 11.

5484g

Wóz ogrodniczy. |ednokonnv 
na resorach (sztywne kola) 
w bardzo dobrym stanie ta­
nio sprzedam. St. Kozłowski 
Piątkowo 62,_______5486?

Sprzedam wózek koszvlcowv 
na łożyskach kulkowych w 
bardzo dobrym stanie. Poznań 
Gnirtzteniec 30 m. 2. 5576*

Gabardynę eksportowa oraz 
materiał brązowy 1 granatów- 
w nasv sprzedam Poznań Ko 
sińsklego 10 ra. 1. 5584g

Motocykl i spaeerówkę sprze­
dam. Poznań Rokossowskie­
go 118jn._12.________ 5586g

Wćzek . autko koszykowy (11- 
muzynka) sprzedam. Poznań, 
Rokossowskiego 55/57 m. 13. 
____________________ 560lg

Piękny dywan zagraniczny, 
wzór buchara sprzedam. A- 
dres wskaże Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 nr 5606g.

Młocarnię w bardzo dobrym 
stanie wydajność 8—10 Q, 
komplet z pasami sprzedam. 
Kosiński. Borzykowo, pow. 
Września. _____5612g

Spaeerówkę w dobrym stanie 
sprzedam. Poznań, Wrocław­
ska 11 m. 2. 5614g

Parcelę w Gdyni sprzedam. 
Oferty Biuro Ogłoszeń Świer­
czewskiego 3 dla 562lg.

Wózek - autko koszykowe 
sprzedam. Poznań Partyzanc­
ka 5 m 3 od godz. 16—19. 
____________________ 5630g

Pokój stołowy sprzedam. 
3 000 zł. Poznań Gorczyczew 
skiego 9 m. 5 od godz. 17— 
20. 5631g

Sprzedam spaeerówkę. Po­
znań. Dąbrowskiego 3 m. 5 
od godz. 16. 5633g

Elektroluz - odkurzacz (nie­
miecki) sprzedam. Poznań, 
Kościelna 1 m. 6. 5636g

Wózek-autko koszykowe sprze 
dam. Poznań. Ratajczaka 48 
m 34, wejście B. 5639g

Lokale
Zamienię mieszkanie dwa po- 
koję z kuchnią w Szczawnie- 
Zdroju na podobne w Lesznie 
lub w Poznaniu. Zgłoszenia 
kierować Henryk Andrzejew­
ski, Szczawno - Zdrój. Gra­
niczna 4 m. 1.________i5720p

Starsza, pracująca pani po­
szukuje małego pokoiku, mo­
że bvć wspólny. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń Świerczewskiego 
3. dla 5402g. __________

Zamienię 2 pokoje z kuchnią, 
łazienką w Krakowie, na po­
dobne w Poznaniu. Oferty Biu 
rą Ogłoszeń Świerczewskiego 
3 dla 5384g.

Zamienię piękny pokój 24 m* 
IV piętro z przynależnościa- 
mi na większy lub l*/». Ofer­
ty Biuro ogłoszeń, świerczew 
skiego 3, dla 5390g.

Spokojny student poszukuje 
pokoju na okres do 1 czerw­
ca br. Warunki do omówie­
nia. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3. dla 
5401 g.

Dnia 11 kwietnia 1956 
zmarł mój ukochany mąż 
nasz drogi ojciec i dzia­
dek śp.

Władysław

Gawalski
Pogrzeb odbędzie się w 

sobotę 14 bm. o godz. 
10.30 z kaplicy cmentar­
nej na Junikowie.

W smutku pogrążone 
żona, synowa I wnuki

Pokój z kuchnią na I ptr.. za­
mienię na 2 pokoje z kuch­
nią. Poznań Wszystkich Swię 
tych 4a m. 1. 5382g

Mieszkania 1—2-pokojowego 
z kuchnią do remontu lub 
wykończenia poszukuję. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Świerczew 
skiego 3, dla 541 lg.

Zamienię pokój 14 m2 z uży­
waniem kuchni (Łazarz) na 
większe najchętniej samodziel 
ne. Warunki do omówienia. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 5412g.

Samodzielne dwupokojowe z 
kuchnią, łazienką, zamienię 
na równorzędne jednopokojo­
we. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 5415g.

Poszukuję lokalu samodziel­
nego, lub wspólnego na pra­
cownię krawiecką w dobrym 
punkcie. Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3 dla 
5591g.

Zamienię dwa pokoje z kuch­
nią samodzielne — na 1 po­
kój z kuchnią korytarzem- 
iazienką samodzielne, wspól­
ne wykluczone. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskiego 3 
dla_5423g._______________

Mieszkanie samodzielne 3-po- 
kojowe z kuchnią, łazienką, 
z wygodami 1 ptr. w centrum 
Bydgoszczy zamienię na po­
dobne 2-pokojowe w Pozna­
niu. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3_dla_5577g.

Zamienię 3 pokoje z kuchnią, 
łazienką przynależnościami 
samodzielne na mniejsze po­
dobne (najchętniej Ostroróg, 
Łazarz). Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3 dla 
5581g.

Zamienię 2 pokoje z kuchnią, 
wspólną łazienka. I piętro w 
śródmieściu na trzypokojowe 
lub większe. samodzielne, 
wzgl. podobne. Warunki do 
omówienia. Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3 dla 
5590g. ____

Samotny poszukuje, pokoju u- 
meblowanego lub do remontu. 
Oferty Biuro Ogłoszeń Swier 
czewskiego 3_dla 5420g.

Zamienię pokój z kuchnią sa­
modzielne ora* pokój z uży­
waniem kuchni w śródmieściu 
na 2 pokoje z kuchnią. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń świerczew 
skiego 3 dia ?589g.

Samodzielne mieszkanie 2 po. 
koję z kuchnią w. Bydgoszczy 
zamienię na podobne w Po­
znaniu, ittb na jeden duży po- 
kt1 z kuchnią. 0’erry Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskiego 3 
dla 5622g.

Stefan Skowroński
pracownik Państw. Teatrów Dram, w Poznania

zmarł dnia 10 kwietnia 1956 r..
Pogrzeb odbędzie się w piątek 13 bm. o godz. 11 na 

cmentarzu na sołaczu,
W Zmarłym tracimy oddanego i cenionego pracow­

nika.

Dyrekcja Rada Miejscowa
Pańetw. Teatrów Dramatycznych Kil 17

Dwie studentki poszukują po­
koju na okres 3 miesięcy. 0- 
ferty Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3 dla 5593g._
Poszukuję 1—2 pokoi z kuch­
nią do remontu. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskiego 3 
dla_5595g._______________

Zamienię mieszkanie 3-poko- 
jowe z kuchnią, łazienką w 
Opolu na takie samo lub 2*?» 
pokoju w Poznaniu. Ofeity 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dlą 5602g.

Pokoju umeblowanego poszu­
kuje samotna wdowa (na do­
brym stanowisku). Poznań, 
Engla_24_m, 8._______ 56l3g

Studentkę najchętniej I roku 
na wspólny pokój z córką 
przyjmę Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3 dla 
5615g. ___________________
Zamienię mieszkanie w dom-
ku jednorodzinnym z używa­
niem ogrodu owocowego (Na­
ramowice) na mieszkanie w 
śródnreściu. Oferty Biuro 0- 
głoszeń, Świerczewskiego 3 
dla 5618g.______________

Zamienię mieszkanie dwa po­
koje z kuchnią, i przedpoko­
jem. o powierzchni 40 m1 w 
Toruniu, na podobne (lub po 
kój z kuchnią) w Poznaniu. 
Anna Igielska Toruń, Lampe­
go 2 m. 5.___________5620g

Zamienię dwa pokoje z kuch­
nią w Lesznie Wlkp. na mniej 
sze w Poznaniu. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskiego 3 
dla 5632g.________________

Zamienię dwa pokoje z kuch­
nią w Luboniu blisko auto­
busu. na lodobne w Pozna­
niu. Zgłoszenia telefoniczne 
nr_98-OG._____________ 5634g

Samotna pracująca poszukuje 
pokoju przy kulturalnej rodzi 
nie. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 5643g.

Samodzielne 3‘/t pokoju na 
Podoianach. zamienię na 2 
lub l‘/» pokoju z kuchnia w 
mieście. Wspólne wykluczo­
ne. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 5654g.

Studentka poszukuje komfor­
towego pokoju. Warunki do 
omówienia. Oferty Biuro 0- 
głoszeń Świerczewskiego 3 
dla _5667g.________________

Poszukuję spiesznie pokoju z 
kuchnią do remontu. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dia 567lg._______ _
Zamienię pokój (18 m«) » u- 
żywaniem przynależności na 
większy lub 17»—2. Oferty
Biuro Ogłoszeń, Swierczew- 

* skiego 3 dla 5693g.

Nieruchomości
Parcele, domki, wille, kamie­
nice kupno 6przedaż. zała­
twia solidnie „Union** Poz­
nań Nowowiejskiego 9. 
____________________ 508lg

Parcelę przy al. Wielkopol­
skiej 2700 m2 z zatwierdzo­
nym planem budowy bliźnia­
czego domu. Parcelą przy 
Zbąszyńskiej 1000 ra2 i przy 
Beiwederskiej 1150 m’ opar- 
kanione, zadrzewione, uzbro­
jone poleca: Hinc Poznań, 
Piekary 19.___________ 5335g
Sprzedam domek jednoro- 
rodzinny z ogrodem, wolnym 
mieszkaniem (Poznań-Szcze- 
pankowo) 110 000 zł. Oferty 
Biuro Ogłoszeń Świerczew­
skiego 3, dla 5310g.

Parcelę (Wydmy) przy auto­
busie sprzeda właściciel. Po 
znań, Dąbrowskiego 294.

5339g

Małe gospodarstwo z ogro­
dem lub sad do 2 ha w mie­
ście powiatowym wezmę w 
dzierżawę. Oferty Biuro 0- 
głoszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 5397g.

Kupię domek w Poznaniu z 
wolnym mieszkaniem, ewentu­
alnie połowę do 70 000 zł. 
Adres wskaże Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 nr 5346g.

Parcelę położone przy Bota­
niku oraz Gospodzie Targowej 
pod budowę domków sprzedam 
bez pośrednictwa. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3. dla 5372g.

1—2 mórg ziemi pod Ze­
grzem sprzeda właściciel. 
Zgłoszenia: Józef Koprucki, 
Poznań, Jeżycka 11. 5468g

Parcelę 2677 m2 zadrzetyio- 
ną w Gnieźnie sprzedam. In­
formacje: Maciejewski. Gnie­
zno. Paderewskiego 4. 55O6g

+
Dnia 11 kwietnia 1956 zasnął w Bogu, opatrzony Sa­

kramentami ńw., mój ukochany mąż nasz drogi brat, 
zięć, szwagier | wujek, śp. _.

Marceli Piotr Zabłocki
Pogrzeb odbędzie się dzisiaj, w piątek 13 bm. • 

godz. 15.50 z kaplicy cmentarnej na Jeżycach.

W smutku pogrążona
6142g żona | rodzina

t
Dnia 11 kwietnia 1958 zasnął w Bogu nasz ukochany 

ojciec, brat, stryj, wuj i szwagier śp.

Leonard Buczkowski
emeryt nauczyciel j

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 14 bm. o godz.
11.50 aa cmentarzu na Jeżycach.

W głębokim smutku pogrążeni
córka, syn I rodzina ;

Poznań, Świerczewskiego 31 m. 9. 6O82g

65^* Nr 88 ------------------------------- Sir. 3

Dom nowy. Jednorodzinny, za­
budowaniem gospodarczym, 
dużym ogrodem, całe wolne 
sprzedam, lub oddam w 
dzierżawę lokal 32 m2 z przy 
ległymi szopami, nadające 
się na przemysł, hodowlę 
zwierząt futerkowych (Po­
znań - Winiary). Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczewskiego 
3 dla 537 3g.

Parcelę sprzedam. Poznań, 
Dąbrowskiego 137. 5322g

Parcelę w Poznaniu kupię. 
Oferty z podaniem ceny 1 
bliższych szczegółów do Biu­
ra Ogłoszeń. Świerczewskiego 
3 dla 5385g.

Dom dwupoftojowy z kuchn ą. 
wolny 3 100 m2 ogrodu, bli­
ską tramwaju 70 000 zł. Dom 
3-pokojowy, blisko Pozna­
nia 50 000 zł. Gospodarstwo 
36 mórg ziemi w powiecie 
szamotulskim 80 000 zł. Par 
celę 1 000 m2 na Górczynie 
28 000 zł sprzedam. Nowak, 
Poznań, Wyspiańskiego 16.

___ __________ 5386g

Dom z ogrodem w Poznaniu 
(Osiedle Warszawskie) sprze­
dam. Nowakowski, Bydgoszcz, 
Bojowników PPR 14. m. 6.

5457g

Zguby
Zgubiono srebrną odznakę ho­
norowa NOT nr 103. Znalazcę 
uprasza się o zwrot do NOT, 
Poznań. Lampego 21. 6104g

Różne
Wypożyczam porcelanę, szkło 
na zabawy, uroczystości. Po­
znań, Żydowska 33. 5410g
Farbowanie we wszystkich 
kolorach i odświeżanie butów 
skórzanych i zamszowych, to­
reb, teczek, płaszczy. Pra­
cownia „Blask** Poznań. 27 
Grudnia 5 w podwórzu.

6032g



IF szkołach zawodowych mło­
dzież nasza kształci się na do­
brych, wykwalifikowanych fa­
chowców. Na zdjęciu uczniowie 
działu elektrycznego z Techni­
kum we Wronkach w czasie 

ćwiczeń praktycznych.
Fot.: Józef Jakubowski

Wymowa
cyfr

Przed kilkunastu dniami zamie­
ściliśmy w „Głosie** notatkę pt.: 
„Gdzie szukać mebli?**, w której 
— opierając się na liście korespon­
denta — zarzucaliśmy brakarzowi 
Wojewódzkiego Przedsiębiorstwa 
Handlu Meblami, niesumienne wy­
konywanie jego obowiązków przy 
odbiorze kompletów mebli w Rze­
mieślniczej Spółdzielni Pracy Sto­
larzy w Trzciance. Obecnie otrzy­
maliśmy z WPHM wyjaśnienie — 
które przedstawia spraw’ę w zupeł­
nie odmiennym świetle.

Jak wynika z raportu działu kon 
troli technicznej spółdzielni, powo 
dem odrzucenia kompletu mebli 
był szereg braków: szczeliny w sza 
fach, zwietrzenie drzwi przy sza­
fach, niedostateczne umocowanie 
sklejki na dnie, słowem — tandet­
ne wykonanie. Wady te, wykazane 
przez kontrolera WPHM, zostały 
przez pracowników usunięte przed 
przybyciem komisji. Mimo to ko­
misja stwierdziła inne jeszcze u- 
sterki, o czym świadczy protokół 
odbioru.

Według opinii Wojewódzkiego 
Przedsiębiorstwa, Spółdzielnię w 
Trzciance stać na wykonanie lep­
szych i solidniejszych mebli, w ga 
tunku pierwszym, a nie drugim i 
trzecim. O braku sumienności pra 
cewników spółdzielni świadczą na 
stępujące cyfry:

Od listopada 1955 r. do końca lu­
tego br. WPHM dokonało odbioru 
następujących mebli: 40 komple­
tów kombinowanych, z czego ani 
jeden nie został zakwalifikowany 
do I klasy, natomiast 11 do klasy 
II i 29 do klasy III; 109 kompletów 
sypialnych — 60 klasy I, 49 — kla­
sy II oraz' 9 tapczanów, które z u- 
wagl na wady produkcyjne, komi­
sja odrzuciła.

W roku 1954 Spółdzielnia w 
Trzciance zajmowała mało zaszczyt 
ne pierwsze miejsce pod względem 
ilości otrzymanych od klientów i 
kontrolerów reklamacji.

(V)

Pomór
We wsi Budziłowo i Wszem- 

borz stwierdzono pomór świń. 
Teren ten uznano więc za za­
grożony, zarządzając tymcza­
sowe wstrzymanie dowozu i 
wywozu trzody chlewnej.

(jspn)

►Kina
KALISZ: Wolność — „Ku-’ 

l chenne schody**, Stylowe -
„Mordercy są wśród nas*1 

OSTRÓW: Przodownik — „Nie-1
.dokończona opowieść**, SłońceI
— „Tata, mama, gosposia i ja“; ( 
GNIEZNO: Polonia — remonty

’Lech — „Prywatne życie Hen-, 
•ryka VIII**; LESZNO: Sporto-, 
i wiec — „Zaczarowany rower*1

►Radio
PROGRAM I 
Fala 1.322 ra

12.15 — Mickiewicz w pieśni’
) — śpiewa Tatiana Mazurkie­
wicz, 12.30 — na swojską nutę,1 
112.50 — albańskie melodie ludo-’ 
I we, 13 — dla wsi, 13.10 — dla I

klasy V, 13.30 — M. Glinka: — I 
' Jota Aragońska, 15.30 — dlaj 
dzieci, 16.05 — koncert, 16.50 —(

►porady praktyczne dla kobiet,
117 _ utwory kompoz. polskich,, 
117.30 — muzyka rozrywkowa,. 
117.35 — śpiewamy pieśni i pio­
senki, 18 — nauka języka rosy.j- 
iskiego, 10.20 — pełnym głosem’ 
(O sprawach młodzieży, 18.45 —’ 
.„Ballada o gaiku" — opowiadał 
'nie, 19 — Opowieść o Mozarcie,!

20.25 — dla wsi, 20.35 — „Szla-| 
►rok Obłomowa" — słuchowi-1 
►sko, 22.05 — melodie taneczne

Wiadomości: 5.05, 6, 7, 8, 8.30,’
12 04. 16. 20 i 23

&U3S

Dzieje jednej skargi
W pierwszym kwartale tego 

roku w Prezydium PRN w Wol 
sztynie zarejestrowano 134 
skargi i zażalenia ludności. Ale 
czy wiele z tych skarg nie jest 
po prostu załatwionych przez 
biurokratyczne odf ajkowan ie ? 
I to bynajmniej nie z winy naj­
niższej instancji, jaką jest jed 
noosobowy referat skarg i za­
żaleń przy prezydiach powiato­
wych rad narodowych.

W powiecie wolsztyńśkim 
pracuje kilku młodych felcze­
rów. Felczer, jak każdy z nas 
ma również swoje życie osobi­
ste, pragnie odpoczynku. 4 lub 
5 razy w miesiącu lekarze w 
Wolsztynie pełnią całonocne

W konińskim LPŻ-ecie

Najgłośniejsza jest 
sekcja motorowa

T^oniński Zarząd Pow. Ligi Przy 
lA. jaciół 2ołnierza zrzesza 90 
kół w powiecie. Ilu jest członków 
nie wiadomo, bo ewidencja trochę 
nawala. Jedne kola LPZ pracują 
dobrze, inne gorzej, a niektóre ist 
nieją tylko na papierze. Najlepiej 
w powiecie pracuje koło przy Za­
kładzie Mleczarskim w Kleczewie 
i przy Gminnej Spółdzielni „Samo 
pomoc Chłopska" w Brzeźnie. W 
Kleczewie najbardziej czynnym 
jest kol. Krzyżanowski, w Brzeź­
nie zaś kol. Strzemżalski. Na wy­
różnienie zasługuje także koło 
LPZ-tu w Słupcy. Prowadzi je kol. 
Młokosiewicz. Z jego inicjatywy 
podjęto zobowiązanie wybudowa­
nia przystani wodnej na budowa­
nym sztucznym jeziorze koło Słup 
cy.

Wielostronna jest działalność 
LPZ-tu. Zorganizowano w roku u- 
biegłym szkolenie strzeleckie, któ­
re objęło kilka tysięcy osób. Mi­
strzem powiatu w zawodach strze­
leckich okazał się Piotr Barański 
z Przedsiębiorstwa Skupu Owoców 
i Warzyw w Koninie. Odbyły się 
także kursy obrony przeciwlotni­
czej i przeciwchemicznej, w któ­
rych przeszkolono ponad 750 osób.

O srebrną podkowę
Najbardziej czynna (i głośna) 

jest sekcja motorowa. Kol. Cze­
sław Słomczyński niestrudzenie or 
ganizuje jedną za drugą imprezę. 
22 lipca ub. r. zorganizowano raid 
na trasie Konin — Koło — Turek. 
W roku 1956 pragnie się wznowić 
tradycyjne zawody o srebrną pod­
kowę. Popularne te zawody ściąga­
ły w latach ubiegłych motorow­
ców z całej Polski. Każdy z nich 
walczył o zdobycie srebrnej pod­
kowy z miasta, w którego herbie 
widnieje koń. Kol. Słomczyński 
zamierza jeszcze w tym roku do­
prowadzić do wybudowania żużlo­
wego toru na nowym stadionie 
LPZ-tu. „Jeszcze nie wszystko 
jest załatwione — mówi kol. Słom­
czyński — więc może lepiej o tym 
jeszcze nie pisać, aby nie było roz­
czarowań".

Jest jeszcze projekt budowy przy 
stani wodnej w tym roku. Konin 
posiada doskonałe warunki do roz­
woju sportów wodnych i mógłby 
nawiązać przez kanał Warta — Go 
pło koleżeński kontakt z silnie roz­
winiętym ośrodkiem wodnym LPZ 
w Kruszwicy.

Gorzej się przedstawią zagadnie­
nie modelarstwa lotniczego. Jedy­
nie harcerze w Domu Harcerza zaj 
mują się modelarstwem, ale w ro­
ku 1955 nie urządzili żadnych poka­
zów ani zawodów.

Instrumenty na szafach
Ostatnim wreszcie zagadnieniem 

jest sprawa zespołów artystycz­
nych działających, albo raczej ma­
jących działać przy LP2. Zespoły 
są, instruktorzy są, instrumenty 
muzyczne i wyposażenie jest, a 
mimo to nic się nie dzieje. Drogi 
komplet instrumentów muzycz- 
nych stoi w szafach i na szafach. 
Szesnastoosobowy zespół taneczny 
przestał ćwiczyć. Znany kiedyś 
chór, pielęgnujący regionalne pio­
senki, rozpadł się. Główną przyczy 
ną jest brak lokalu na próby. Tuż 
obok biura Zarządu LPZ, na tym 
samym p:ętrze, znajduje się świet­
lica Zrzeszenia Sportowego „Gór­
nik". Górnicy mają swój piękny 
„Dom Górnika", lecz nie ehcą tam 
przenieść klubu sportowego.

Zespołami artystycznymi IPZ 
przestały się interesować właśfciwe 
czynniki. Młodzież, która zbierała 
się, aby dać sobie 1 Innym

cenną kulturalną rozrywkę, rozpro 
szyła się i wraca znów do zajęć, 
które nie zawsze można nazwać 
kulturalnymi. Trudno nazwać opie 
ką „wydębianie" dotacji, „zdoby­
wanie" etatów instruktorów od 
władz wojewódzkich, jeśli opieka 
czynników miejscowych nie umie 
zapewnić sali do ćwiczeń.

Konin posiada tylko jedno kino, 
nie ma tu czynnych zespołów świet 
licowych, gdyż to, co nazywamy 
świetlicami, to są sale zebrań. Dla 
tego ożywienie działalności kultu- j skardze, że 
ralnej LPZ-tu jest sprawą dużej 
wagi. Konieczne jest danie mło­
dzieży godziwej rozrywki, danie 
pola do wyżycia się w zawodach, 
w sporcie, w imprezach, w upra­
wianiu sportów wodnych.

Z. PĘCHERSKI

dyżury, aby rankiem znów roz­
począć dalszą pracę. Młodzi le­
karze poskarżyli się więc do 
„Fali 49". A oto urywki z listu 
skierowanego do „Fali" w dniu 
27 lutego przez pracowników 
wolsztyńskiej służby zdrowia:

„Droga Falo! Było już kilka 
artykułów prasowych na temat 
niewłaściwych warunków pra­
cy personelu służby zdrowia w 
naszym powiecie. Ale u nas 
wszystko stoi na martwym 
punkcie^.. Od półtora roku le­
karzom i felczerom nie zapła­
cono za godziny przepracowa­
nych dyżurów. Jest to przecież 
praca zlecona przez wydział 
zdrowia. Plan dyżurów jest na­
kazem pracy, od którego nie 
wolno się nikomu uchylać. Czyż 
nie lamie się w ten sposób pra­
worządności ludowej? Władze 
wyższe, w Prezydium WRN do­
skonale są o tym poinformo­
wane i wcale się tym nie mar­
twią...

Od kilku już lat wałkuje się 
w Wolsztynie sprawę Pogoto­
wia Ratunkowego i coraz bar­
dziej jest ona zagrzebywana. 
Ab,y imitować pogotowie, po­
wstały właśnie wspomniane 
dyżury. Obowiązkowe, ale do­
tąd nie płatne, choć obiecywał 
to Wydział Zdrowia Prezydium 
WRN. Po każdym dyżurze noc­
nym następuje zwykły dzień 
pracy, bez jakichkolwiek go­
dzin odpoczynku."

z A P A S- N I c Z E

SENIORÓW
rozpoczęte!

Na starcie IX Zapaśniczych pokonał Roja z Wrocławia 
Mistrzostw Polski seniorów sta- przez złamanie „mostka", 
nęło 137 zawodników. Repre- Organizacja mistrzostw w 
zentują oni za wyjątkiem Lub- nr 7, gustownie u-
lina, Olsztyna i Kielc wszyst- dekorowanej, sprawna, przy 
kie województwa. Najliczniej dużyrn zainteresowaniu pubiicz 
reprezentowane są Poznań i nogc£ (p)
Kraków po 16 zapaśników, Sta- _____ __
linogród 15, W-wa 14, Zielona 
Góra 5, Koszalin 7, Białystok 2, 
a pozostałe okręgi po 8.

W poszczególnych wagach 
walczy następująca ilość zawód 
ników: w muszej — 16, kogu­
ciej — 19, piórkowej — 16, 
lekkiej — 20, półśredniej — 19, 
średniej — 16, półciężkiej — 18 
i ciężkiej 13.

Ze znanych zapaśników nie 
biorą udziału mistrz Polski Ka­
sperczyk i Sosnowski w wadze 
ciężkiej, Zasłona w półciężkiej,
Tobola i Pruchniewicz.

Każdy zawodnik odpada po 
dwóch porażkach.

W pierwszym dniu stoczono 
walki eliminacyjne, w których 
m. in. Kaczmarek (Poznań II)
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NAGRQDY 
za odstawą mleka

Nagrody pieniężne Mini­
sterstwa Skupu za terminową 
dostawę mleka o dużej zawar 
tości tłuszczu otrzymała spół 
dzielnia produkcyjna w Goli­
nie Wielkiej 2000 zł i groma­
da Rozstępniewo — 1500 zł. 
Oprócz tego nagrodzeni zo­
staną wyróżnieni przechod­
nimi proporcami Zjednocze­
nia Przemysłu Mleczarskiego 
w Poznaniu, (wt)

Czekaj 
tatka latka...

... aż ci dach na głowę spadnie! 
Podparta kołkiem PGR-owska kuź 
nia w Jarosławcu (pow. Środa) — 
grozi w każdej chwili zawaleniem. 
Robotnicy, wykonujący łam prace 
kowalskie, narażeni są na wypa­
dek. Nie martwi się o to jednak 
Zjednoczenie PGR w Poznaniu — 
które skreśliło z planu budowę 
kuźni....

Już łatek pięć czekają w tym­
że gospodarstwie PGR-owskim ro­
botnicy sezonowi na... wodę w u- 
mywalni. Umywalnie są, a jakże — 
dziesięć nawet, i odpowiedni piec 
do podgrzewania wody. Nic — tyl­
ko się myć! Ba, ale jak? Skutecz­
nie zabezpiecza robotników, przed 
zgubnym upływem wody brak po­
łączeń instalacyjnych. Prac tych 
„zapomniało**’ dokończyć Budowla 
ne Przedsiębiorstwo Powiatowe ze 
Środy...

Słusznie napisali felczerzy w 
Wydział Zdrowia 

Prez. WRN wcale się tą spra­
wą nie martwi". Oto jeszcze je­
den dowód: Wydział Zdrowia 
Prez. WRN wysłał 4 kwietnia 
list otrzymany z „Fali" — do 
Prezydium PRN w Wolsztynie. 
Tam skargę otrzymał odpo­
wiedni referent i odesłał ją do 
miejscowego wydziału zdrowia. 
A więc do tych, na których 
przede wszystkim się skarżono. 
I pomyśleć, że było potrzeba 
półtora miesiąca, aby list pisa­
ny z Wolsztyna poprzez War­
szawę i Poznań zupełnie nie­
tknięty trafił znów do... Wol­
sztyna. A tam wszystko dzieje 
się po staremu, (kh)

Szanse są
Sprawny przebieg akcji 

czytelniczej w powiecie średz 
kim pozwala wielu gromadz­
kim bibliotekarzom wykonać 
już teraz poważny procent 
werbowania nowych amato­
rów dobrej książki.

I tak np. biblioteka w Za­
niemyślu zrealizowała plan w 
83 proc. (160 czytelników), w 
Koszutach w 69 proc., w Dę- 
biczu w 61 proc., a w Szlach­
etnie — w 65 proc.

Ostatnio celem dalszego 
rozwoju czytelnictwa urucho­
miono 2 nowe punkty biblio­
teczne w Topoli i Ulej nie. W 
najbliższym czasie przewidu­
je się otwarcie podobnej pla­
cówki w Shipi Wielkiej. Po­
wiat średzki ma więc szanse 
zająć w konkursie czytelni­
czym czołowe miejsce.

Złodzieje rowerów
Na ostatniej sesji Prezydium 

PRN w Śremie omówiono sprawę 
bezpieczeństwa i publicznego po­
rządku. W 1955 r., w porównaniu 
do lat ubiegłych, stwierdzono 
zmniejszenie liczby przestępstw, 
dalszą poprawę zanotowano w I 
kwartale bież. roku.

Wzrosła jednak ilość kradzieży, 
przy czym najwięcej kłopotu orga 
nom MO sprawiają... złodzieje ro­
werów. Tylko część tych prze­
stępstw zostaje ujawnionych, gdyż 
amatorzy cudzych pojazdów, sprze 
dają je w innym powiecie lub 
zmieniają marki fabryczne. Plagę 
stanowią również wypadki drogo­
we, powstałe wskutek nadmiernej 
szybkości i pijaństwa kierowców, 
W efekcie tej „anarchii" na szo­
sach 3 osoby poniosły śmierć, a kil 
kanaście ciężkie obrażenia.

W ub. roku zanotowano 27 poża­
rów. Przyczyną było częste lekce. 
ważenie przepisów przeciwpożaro­
wych. Jednak prezydia rad naro­
dowych nakładają na winnych 
zbyt niskie kary — np. w Runo- 
wie od 30—50 zł, a w Bninie — tyl­
ko upomnienia.

Wałka z przestępczością przynie 
sie jeszcze iepsze niż dotychczas 
rezultaty, jeżeli funkcjonariusze 
MO znajdą czynne poparcie całego 
społeczeństwa.

(Stur)

Trudny egzamin 
koszykarzy 
Kolejarza

W dniach od 13 do 15 bm. odbę­
dzie się w Szczecinie drugi klasy­
fikacyjny turniej koszykarzy (w 
pierwszym rozegranym w Zielo­
nej Górze zwyciężył AZS PW 
przed Polonią, CWKS-em i gdań­
ską Spartą). Na starcie staną ze­
społy: Kolejarza (Poznań), Wisły 
(Kraków), AZS-u (Toruń) i ŁKS-u. 
Turniej będzie w pewnym sensie 
sprawdzianem formy zawodników 
kilku ośrodków, gdyż poszczególne 
zespoły mogą zostać zasilone czo­
łowymi koszykarzami swoich okrę 
gów. I tak np. w poznańskim Kole­
jarzu, wobec absencji: Haglauera 
1 Młynarczyka, powołanych na o- 
bóz wojskowy, wystąpią Gwardzi­
ści — Małek i Gełeta.

Poza tymi zmianami, drużyna 
trenera Patrzykonta wystąpi w 
normalnym składzie — z Fęgler- 
skim, Blewąską, Kałkiem i Świer­
czewskim na czele. ..>

Szczecińskie zawody będą dla po 
znańskich kolejarzy niełatwym e- 
gzaminem. Wisła, to przecież wi­
cemistrz Polski, a zespół ŁKS-u, 
Jak to wykazało spotkanie Poznań 
— Łódź, znajduje się w dobrej for­
mie. (ł)

• Komitet Organizacyjny IX 
W. P. otrzymał imienne zgłoszenie 
reprezentacyjnej szóstki kolarzy 
angielskich. W zespole wyspiarzy 
wystąpią:

24-letni Stanley Brittain, który w 
ub. roku zajął trzecie miejsce w 
VIII W. P., 13 pozycję na mistrzo­
stwach świata oraz 19 w zeszłorocz 
nyin Wyścigu Dookoła Egiptu.

Znajomym z VIII W. P. Jest rów­
nież 24-letni Blower, który w u- 
biegłym roku.na trasie P. — B. — 
W. uplasował się na 19 miejscu.

22-letni Sanderson zapisał na na­
szym koncie 3 lokatę w mistrzo­
stwach Anglii. W Wyścigu Dooko­
ła Egiptu w 1955 r. był pierwszy, 
a w Wyścigu Dookoła Anglii — 
trzynasty.

Hewson (22 lata), w Wyścigu Do­
okoła Anglii zajął 2 miejsce, a 25- 
letni Grieves —trzecie w Wyścigu 
Dookoła Irlandii.

Przybędzie również 23-letnl — 
Tweddell, który m. in. uplasował 
się na 2 miejscu w mistrzostwach 
okręgu londyńskiego.

• Bardzo sumiennie — już od je­
sieni ub. roku — do W. P. przygo­
towują się Madziarzy. Obecnie 10 
węgierskich kolarzy w wieku od 19 
do 24 lat, przebywa od dwóch ty­
godni na zgrupowaniu na wyspie 
Małgorzaty pod Budapesztem.. Za­
wodników oczekują 2 eliminacje 
na dystansach: 220 i 180 km. Wę­
grzy chcą w tegorocznym W. P. 
przełamać złą passę i uplasować 
się przynajmniej na X miejscu w 
klasyfikacji zespołowej. O zapale, 
z jakim trenują, świadczy fakt, że 
trójka czołowycłi kolarzy —Tórók, 
Szabo i Csomor zwróciła się do 
trenera z prośbą o dodatkową 
„porcję" zajęć. Kolarze ci oświad­
czyli, że chcą na szosach odgry- 
wać taką rolę, jaką na bieżni speł­
nia trzech muszkieterów: Honve- 
du — lharos. Tabori i Rozsavoel- 
gyi-

• A oto ostateczny skład zespo­
łu Szwecji (w nawiasie miejsce za­
jęte w VIII W. P.): — Anieli (4\ 
Skott (34), Anderssen, Carlen, Jo- 
hannson i Wretman.

Krainy
Pokaż swoje mieszkanie, a po­

wiem, kim jesteś! Powiedzonko to 
ma również swoje uzasadnienie w 
ichtiologii. Przyjrzyjmy się naj­
pierw różnorodności „mieszkań" 
naszych łuskowatych przyjaciół. 
Rozróżniamy trzy typy jezior, któ 
re mają naukowe nazwy: oligotro- 
ficzne. eutroficzne i dystroficzne. 
Trudne to do zapamiętania wyra­
zy, więc wyjaśniam: wody oiigotro 
ficzne nie posiadają dużo pokarmu 
dla ryb, przemiana materii jest 
bardzo opieszała, a produkcja bio­
logiczna mała. Objawy te powodu 
ją. że woda Jest czysta, jak „łza", 
i dobrze natleniona. Drugi typ je­
zior — eutroficzne, charakteryzuje 
wzmożona przemiana materii oraz 
więcej procesów osadowych niż 
rozkładowych. Natlenienie wody 
przy dnie jest skąpe, rozwija się 
Jednak obficie plankton. Jeziora 
dystroficzne nasycone są substan­
cjami humusowymi, które barwią 
wodę na kolor brunatny. Odcień 
tej barwy posiada większość je­
zior leśnych i torfowych.

W rzekach znajdziemy, na prze­
strzeni całego ich biegu, wspomnia 
ne trzy charaktery •wód. U źródeł

Aa marginesie 1
wypraw helikopterów radzieckich na Antarktydą.

— Następną zmianą, ną itaraseląl

Br». X. Derwlrh

potoków woda jest czysta 1 w dal­
szym biegu rzeki mętnieje, przyj­
mując nierzadko — przy ujściu — 
barwę brunatną. Na podstawie 
tych odmiennych właściwości wód 
możemy ustalić ich mieszkańców, 
którzy według własnego gustu — 
szukając najdogodniejszych warun 
ków’ życiowych, obierają sobie 
„lokale".

Pstrąg potokowy, głowacz, strzel 
ba i śliz potrzebftją „mieszkania" 
przewiewne czyli wodę, zawierają 
cą 7—8 cm:i powietrza w litrze. — 
Zyją więc w wodach typu oiigotro 
ficznego. Pstrąg tęczowy, lipień, 
świnka, kleń, miętus i ukleja za­
dowalają się mniejszą porcją tle­
nu. Brzana, jelec, płotka, okoń, jaz- 
garz, szczupak i sandacz znajdują 
dobre warunki życia w średnio na 
tlenionych w-odach. Natomiast 
leszcz, kśrp, jaź, karaś, lin i sum 
uwielbiają „mieszkania" duszniej- 
sze i doskonale czują się w zbior­
nikach wód o charakterze dystro- 
ficznym. Granice między wspom­
nianymi wodami często się jednak 
zacierają i wiele gatunków ryb 
przystosowuje się do warunków 
„lokalowych". Odbywa się to jed­
nak kosztem przyrostu i rozmna­
żania.

Ichtiolodzy określają wody na 
podstawie typowego i najliczniej­
szego przedstawiciela rybiego ro­
du w danym rejonie, nadając lm 
nazwę „kraina". Mamy więc krai­
ny: pstrąga o wodach wartkich, 
czystych, dnie kamienistym i żwi­
rowatym. Są poza tym krainy: li­
pienia, brzany i leszcza. Wspomnia 
ne gatunki ryb są typowymi przed 
stawicielami dla poszczególnych 
odcinków rzek lub rodzajów jezior. 
„Mieszkania" ich nie odgradza jed 
nak ściana. Przeciwnie, wkraczają 
one na tereny innych gatunków’, 
są jednak wówczas w mniejszości 
1 nie są upoważnione do wywiesza­
nia swego nazwiska na „drzwiach" 
danego pomieszczenia. Od znajo­
mości ,. lokalizacji" poszczegól­
nych gatunków ryb zależą wrynlkl 
naszych łowów.

Antoni PŁAWIK


